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Z tajemnic 1920 roku. 


Niewykorzystane zwycięstwo Armii polskiej i utrwalenie 
Bolszewii przez zawarcie krzywdzącego Polskę traktatu 
ryskiego. 
SENSACYJNY DOKUMENT. 

Od jednego z przybyłych niedawno reemigrantów 
strzymujemy poniższy, wysoce interesujący doku- 
ment, zawierający nieznane dotychczas dane, które 
świadczy o ogromie klęski zadanej przez nasze wojska 
armji bolszewickiej w sierpniu 1920 roku. 

RSi R 
Naczelnik Sztabu Połudn.-Zachod. 
Frontu Nr. 17 


Grudziądz, czwartek, dnia 27-go sierpnia 1925, 


Redakcja I Administracja 
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se 


m, Charkow, 
26 sierpnia 1920 r. 


Raport. 
Do dowódcy Połudn.-Zach. frontu! 
(ściśle tajne). 


Pierwsze poważne starcia naszych armji z polskimi 
wojskami wykazały w zupełności siabe wyszkolenie nie= 
tylko oddziałów, ale również samego dowództwa w pro- 
wadzeniu operacji na wielką skalę. Począwszy od 15-g0 

* sierpnia z raportów otrzymanych z armii, widzę brak od- 
powiedniej łączności między nimi, wskutek czego za- 
chwiana została planowość warszawskiej operacji mają- 
cą pólegać na jednoczesnych atakach naszych armji. Nie 
poruszając na razie sprawy dochodzenia winy tych do- 
wódców armii, którzy nie spełnili kategorycznych wska- 
zówck bojowego rozkazu z dnia 9 sierpnia z N. 742, uwa- 
Żam za swój obowiązek podać do wiadomości, że siraty 
poniesione przez armie w koniach i materiałach z wyjat- 
kiem 12 i lej armii przewyższyły wszelkie oczekiwania 
(następuje szczegółowy wykaz strat poniesionych w ka- 
żdej dywizji, zabitych. rannych, zaginionych bez wieści), 
razem od 1 sierpnia na Polsko-Ukraińskim froncie stra- 
ty wynoszą 238.140 ludzi, 212 dział, 712 kutomiotów i 
11.940 koni, co stanowi 40 proc. siły zbrojnej południowo- 
zachodniego frontu. Jest to jedna z głównych przyczyn, 
która zmusiła mnie do wstrzymania ofcnzywy na polsko- 
ukraińskim froncie. i 

Chociaż chwilowo położenie na ukrajiskim froncie 
można uważać za zabezpieczone, jednakże z otrzynia- 
nych przezemnie wiadomości od dowodzącego 12-tą ar- 
mją wynika, że w najbliższym czasie należy spodziewać 
się ofenzywy większych sił Wrangla, a 13- ta armia nie 
jest w stanie okazać należytego oporu wskutek tego, iż 
rezerwy przeznaczone dla tej armji zostały częściowo 
przerzucone na polsko-ukraiński front, a częściowo zajęte 
Są likwidowaniem band powstańczych w konstantynows- 
kim i połtawskim powiecie. ] i 

Jedyną rezerwą dla tej armii mogą służyć ostatnie, 
pozostałe w rozporządzeniu  południowo-zachodniego 
frontu, 6 batalionów piechoty, o sile 7000 bagnetów, je- 
dnakże na tę rezerwę liczyć nie podobna wskutek tego, 
że centralne wojenne składy w Charkowie i Postawie za- 
grożone są przez powstańców. $ 

s Poważne klęski na polskim froncie spowodowały nie- 
tylko groźne straty, ale zapoczątkowały również roz- 
kład armii. Według otrzymanych przezemnie raportów 
w dywizjach wszystkich bez wyjątku armji rozpoczęły 
się mityngi i wysyłanie delegatów do sztabów z żada- 
niem zakończenia „wojny“ (cudzysłów orygin.) i jedno- 
cześnie rozpoczęła się niebywała co do rozmiarów de- 
zercja, w sumie dezertowało z szeregów około 12 proc. 
Co się tyczy powołanych przez mobilizację z Jekatery- 
nowsławskiej, Charkowskiej i Kijowskiej gubernii, to z 
nich zdezertowało 50 proc., a zimobilizowanei z gub. Pot- 
tawskiej rozbiegli się w ilości 99 proc.  Bezwątpienia, 
Że dezerterzy uciekajacy z frontu, z orężem w ręku po- 
Większyli bandy powstańców t wywarli wpływ na ruch 
Wywołany przez mobilizację. TA ag 
Przytoczone dane wykluczają wszelką możliwość 
Drowadzenia w obecnej chwili wszelkich ofenzywnych 
Operacji i imperatywnie wymagają zawieszenia „broni na 
łuższy okres czasu, albo nawet zawarcia poxoju z Poi- 
Ską za wszelka cenę, w przeciwnym razie przewiduję 
nietylko zupelny pogrom armji, ale nawet upadek samc- 

g&o Rządu. 3 . A 

Niezbędny nam iest 4—6 miesięczny odpoczynek (pie 
redyszka), w ciagu którcgo będziemy mieli rozwiązaste 
ręce na krymskim froncie, przerzuciwszy tam poważne 

Siły i raz na zawsze zlikwidujemy armię Wrangla. A je- 

Żeli warunki będa sprzyjające, to jednocześnie może się 
ham uda skończyć z armią Petlury. W ten sposób w po- 

Chątku kwietnia przyszłego roku pozostanie nam jedynie 

front polski z dogodną bazą na południe. 
Do tego czasu uważam za możliwe donrowadzić li- 
ość armji do 900 tys. ludzi, z których z powodze- 


Przy odbiorze w ekspedycji 
1,80 Zł, w agenturach miejscowych miesięcznie 1,85 Zł, przez poce y 
ę ni wprost na poczcie tub u listoe 
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Bank Związku 
Gdańsk i Grudziądz, 
Gdańsk nr. 2980. Konto pocz- 
201193. Miejsce płat- 


Dziś 8 strón 


Cena 15 groszy. 


Ogioszenia z Polski. Wiersz wysokości milimetra w dziale ogłosze» 
niowym na stronie 8-łamowej 12 groszy w dziale reklamowym na stronie 
J-3 łam. przed tekstem 90 gr, wśród tekstu 50 gr, za tekstem 40 groszy, 
dia Wolnego Miasta Gdańska wiersz m/m 8-łam w dziale ogłoszeniowym 
0,12 Guld. Gd., wiersz m/m 3-łam. przed tekstem 0,90 Guld. Gd., wśród tekstu 
0,50 Guld. Gd, za tekstem 0,40 Guld. Gd., dla Niemiec dochodzi 50%% nad- 
wyżki, dla reszty zagranicy 100% nadwyżki, Za tłómaczenia 20 procent 
nadwyżki. — Rachunki są natychmiast płatne. — Administracja nie- 
przejmuje odpowiedzialności za terminowe umieszczenia ogłoszeń, 


Rękopisów nadesłanych nie zwraca się, "+ 


. Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tej do 11-tej przed południem, 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz. 11-tej do 12-tej w południe, 


dał po obydwóch stronach w ręce Rosii, otwierając jej 
szerokie wrota do wnętrza Polski. 

Dokument powyższy stwierdza, że wszystkie z pol 
skiej strony dla Bolszewii w Rydze poczynione ustępst- 
wa nie były podyktowane żadną istotną potrzebą, że 
przedwczesne wstrzymanie zwycięskiej kontrofenzywy, 
polskiej uratorwało armię czerwoną od rozpadnięcią się 
z powodu masowej dezercji i pozwoliło sowieckiej Mo- 
skwie załatwić się z Wranglem. 

Za dziwną wspaniałomyślność, jaką pokojowa dele- 
gacja polską okazała wobec krwiożerczej Moskwy — 
wspanaiłomyślność tem dziwniejsza, że jednocześnia o- 
kazała się wysoce obojętną na los braci pozostałych po 
drugiej stronie frontu — płacimy okrutną męką, systema- 
tycznem wynarodowianiem i wytepianiem żywiołu pol- 
skiego przez bolszewików oraz ciągłym niepokojem ze 
strony wschodniej, niepokoju, który hamuje rozwój na- 
szego życia gospodarczego i ujemnie oddziaływa na au- 
ARE iwpiyw Rzeczypospolitej na arenie międzynaro- 

owej. 

To są skutki traktatu ryskiego, przeciwko któremu 
zgłosiła protest jedynie Chrześcijańska Demokracja, a 
natomiast inne kluby zaakceptowały go skwapliwie, cho- 
ciaż było oczywistą jednostronne przezeń uprzywilejo- 


lefon nr. 50, 51 i 66. 


niem możemy rzucić na Polskę do 600 tys., przygoto- 
wawszy zawczasu skoncentrowanie sił w rejonie pra- 
wego brzegu Dniepru dla uderzenia w kierunku Lwów— 
Warszawa. Wybrany przezemnie kierunek ma tę do- 
godność, że w razie powodzenia, przyciśniemy polską 
armie do granic Niemiec, o przychylności których chyba 
nie możemy wątpić. Jednocześnie proszę o rozważenie 
przediożonych pizczemnie wniosków przez Radę i po- 
wiudoirienia mnie o rezultacie decyzji telegraficznie wa- 
bec krytycznego krótkiego terminu i konieczności powzię 
cia odpowiednich decyzji na  południowo-zacirodnim 
froncie. 
Oryginał podpisał: Nacz. Poł.-Zach. fr. Pietin. 
Za zgodność: Adjutant Sołowieikim. 
Zgodne z Sys em (podpis nieczyt.) 


_ Treść powyższego dokumentu jest jednym z wielu 
dowodów, jak straszną na niekorzyść Polski pomyłką 
były pertraktacje polskiej delegacji pokojowej w. Rydze 
i zawarcie tam traktatu, który rozdarł od wschodniej 
strony żywe ciało Rzeczypospolitej, oddał duże prze- 
strzenie odwiecznie polskiej ziemi w ręce zaborcy, miljo- 
ny rodaków naszych oddal, bez zastrzeżeń na łup katów 
moskiewskich, mieniem emigrantów polskich wzbogacił 
sowiety i najważniejszą linię strategiczną Berezyny od- ł wanie Bolszewii, a pokrzywdzenie Polski. 
IR 


tyczny przeciwko Rosii 


Wiedeń, 25. 8. PAT. Abendzeitunę donosi z Marsy- |siadami. Po nim przemawiał przedstawiciel rosyjskiej 
lii: Wczoraj wieczorem zebrała się pod przewodnic- | social-demokracji Dan. wywodząc, że autokracja w Ro- 
twcem Fryderyka Adlera komisia dla spraw wschodnich | sji sowieckiej stanowi niebezpieczeństwo wojny, i że 
kongresu socjalistycznego. Otto Pauer przedstawił nie- |druza międzynarodówka, chcąc zabezpieczyć pókój na 
bezpieczeństwo woiny na Bałkanach oraz wskazał na | wschodzie, musi dażyć do rozwoju demokracji w Rosji. 
niepożądane stosunki między Rosją sowiecką a jej- są- . f 


e Dod e s Pp . 14 
Anglja nie chce dopuścić do sojuszu bałtyckiego ? 
Berlin, 25, 8.PAT. „Berliner Tageblatt“ donosi z |zlji, która nie chce dopuścić do utworzenia sojuszu bał- 
Rewla, że konferencja bałtycka, która się miała odbyć $ tyckiego. 
w Rewiu, nie dojdzie do skutku wskutek stanowiska An- 


O zbliżęgie gospodarcze między Polską a Litwą. 
Warszawa, 25. 8. PAT. Dnia 31 bm. mają rozpocząć | dzy Polską i Litwą, w szczególności zaś Kłajpedą. De- 
się w Kopenhadze bezpośrednie pertraktacje między de- |legacii polskiej przewodniowyć będzie p. min. Leon Wa- 
legaciami rządu polskiego i litewskiego. Rokowania o- | silcwski. 
bcimą kwestje z zakresu stosunków gospodarczych mię- 


Narady nad notą francuską w Berlinie. 


Zasadnicza różnica w tonie neży obecnej a noty z czerwca. — Niemieccy nacjoe 
maliści mie zyaczają się na pakt. 

Berlin, 25. 8. AW. Gabinet Rzeszy obradował dzi- |wną gwarancję paktu uważa przystąpienie Niemiec do 
siaj nad notą francuską. Z kół miarodajnych donosza, | Migi Narodów. 
że gabinet wyniósł dość przychyiną opinię o nocie. Ga- Umewy arbitrażowe na Wschodzie uważa za po- 
binet sądzi, że sprawa poglądu państw sprzymierzonych | trzebne. ałe nie upiera sie dalej przy tem, aby Francja 
iż należy ukończyć wymianę not pisemnych, a przysta- | była jedyną gwarancją tych umów i dopuszcza także gwa 
pić do wymiany zdań ustnych. Nota jest utrzymana w | rancie Ligi Narodów. Koła miarodajne twierdzą, że jest 
formie pojednawczej i zuwiera trzy najważniejsze u- | zasadnicza różnica w tonie noty obecnej a notą z czerw- 


EJ 


stepy: ca. Ogłoszenie noty nastąpi w piątek, jednocześnie w 
1) stosunek paktu bezpieczeństwa do traktatu wersal- ek Paryżu. Jest to wyraźne życzenie rządu fran- 
skiego, Berlir, 25. 8. (Pat.) Niemiecko-narodowa „Deutsche 


2) zastrzeżenie Niemiec co do kwestii przyjęcia do 
Ligi Narodów bez specjalnych warunków, 

3) problem umów arbitrażowych z Polską j Czecho- 
słowacją. 

Briand obstaje przy tem, że pakt musi się znajdować 
calkowicie w ramach traktatu wersaiskiego i że za głó” 


Co spowodowało zwłokę w doręczeniu noty ? 


Londyn, 25. 8. PAT. Dyplomatyczny sprawozdawca |wców dyplomatycznych i nrawniczych do Londynu ce« 
Daily Telegraph dowiaduje się, że zwłokę w doręczeniu |lem wymiany zdań z angielskimi i beleiiskimi rzeczo= 
rządowi niemieckiemu odpowiedzi francuskiej przypisać |znawcami w sprawie formy paktu bezpieczeństwa. Ros 
należy wschodnim aliantom którzy tekst odpowiedzi pod- | kowania tych rzeczoznawców nie miałyby charakteru 0- 
dali bardzo starannym badaniom. Spodziewają się tu, że | bowiazuiącego. 
rząd berliński jeszcze w tvm miesiącu wyśle rzeczozna- 


Zeitung“ ogłasza rczolucję poufną powziętą przez nie- 
imiecko narodowe związki, a z której wynika, że niemie= 
cko-narodowcy, nie zgadzają się na pakt gwarancyjny z 
iuocarstwami koalicyjnemi. Dotychczasowa ich rezer« 
wa objawia się tem. że chcieli oni załatwić w Reichstagu 
sprawę celną. 


m | AAA 


Straty francuskie w Syrji. 


Paryż, 25. 8. PAT. W związku z wiadomościami po- | nisterstwie wojny, że zakomunikowana już dawniej przez 
danemi przez Daily Mail jakoby straty francuskie w kra- | zen. Sarraiia cyfra zmarłych, rannych i wziętych do nie- 
ju druzów sięgały 2000 ludzi, Matin dowiaduje się w mi- l woli nie ulegta zmianie. 


SOWiETY A MORZE ŚRÓDZIEMNE. 4 koma flotę na Morze Śródziemne dla odwiedzenia portów 
Wiedeń, 25. 8. (PAT.) „Neues Achtuhrbłatt" donosi 2 tureckich i włoskich. W kołach sowieckich oświadczaja. że 
Moskwy, że tamtejsze koła polityczne i wojskowe zamierzają b wizyta ta ma charakter przyjacielski i pokojowy, 


W decezjach Wschodnich. 


. Sprawa rozgraniczenia diecczyj wschodnich i obsa- 
dzenia biskupstw stanowi w chwili obecnej jedno z nai- 
ważniejszych zagadnień, dotykających nie tylko nasze- 
go życia religiinego, ale i politycznego, narodowego i spo 
łecznego. Biskup kresowy bowiem, to po zrzuceniu 
stuletniego przeszło jarzma rosyjskiego i prawosławnego 
nie tylko najwyższy duchowny zwierzchnik i pasterz. 
ale także i jeden z najbardziej wpływowych, naipotęż- 
niejszych kierowników społecznych, w dodatku, ludności: 
nie tylko katolickiej, ale i t. zw. prawosławnej. Podkre- 
Śślam: „tak zwanej“ prawosławnej, bo trudno uważać za 
istotnych wyznawców tej religii wszystkich, do niej przy- 
pisanych. Pamiętajmy bowiem, że na terenie wschodnim 
obecnej Rzeczypospolitej przed rozbiorami mieliśmy tyl- 
ko znikome ilości dyzunitów, a w całości panonwał tam 
katolicyzm łaciński wśród polskiej i unickiej pomiędzy Ru 
siami i Białorusinami. Po rozbiorach zaś, gdy cały ten 
kraj przeszedł pod panowanie Moskwy, odrazu rozpoczę- 
ło pracę rusyfikacyiną od prześladowania katolicyzmu i 
jeszcze w XVIII stuleciu część unitów siłą, a raczej bcz 
ich wiedzy i podstępem właczono do prawosławia za 
sprawą zdradzieckich renegatów. Stało się to tylko w 
a ookodniej części dawnej Polski, na t. z. 
usi. 


Na tereny północne, stanowiące b. W. Ks. Litewskie, 
przyszedł czas potem, w latach 1836—1839, kiedy metro- 
polita unicki Siemaszko, zdradził swą wiarę i, przyjąwszy 
prawosławie „przepisał* do tego wyznania wszystkich 
unitów. Co do tej epoki istnieje mnóstwo legend i podań, 
bardziej poetycznych, niż prawdziwych i między niemi, 
nawet przez Słowackiego opiewans rzekome męczen- 
stwo matki Mokryny Mieczysławskiej, która, jak stwier- 
dzono następnie, była pospolitą oszustką i wyzyskiwacz- 
ką nastrojów chwili. Na prawdę kasata unii na kresach 
wschodnich odbyła się w warunkach innych, aniżeli i my 
to sobie powszechnie wyobrażamy. 


Ludność po pierwsze stała na niesłychanie niskim 
poziomie uświadomienia i relgiinego i wogóle kulturalne- 
go, więc właściwie nie miała wielkiego pojęcia o tem. co 
tam u góry, w łonie zarządu kościelnego się robi. Du- 
chowieństwo unickie owoczesne, także niezbyt wyksztal- 
cone, a jednocześnie przez urzędników carskich demora- 
łizowane i podburzane, podzielilo się na dwie dominujące 
grupy: na tych, którzy poddali się „konieczności“ i po- 
szli za zdradzieckim przykładem Siemaszki i przyjęli 
prawosławie, oraz na takich, którzy pozornie wykonali 
rozporządzenie władz, ale nie przestali po dawnemu na- 
uczać, i odprawiali nabożeństwa wedle rytuału katolic- 
kiego. Trzecią grupa, najmniej liczną, stanowili ci, któ- 
rzy kategorycznie oparli się narzucaniu schyzmy. I tam 
tylko, najczęściej w miastach, gdzie było więcej uświa- 
domienia, trafiały się rzadkie zresztą wypadki prześla- 
dowań, więzienia, deportacyj ,a nawet i morderstw. Na 
ogół jednak kasata unii przeszła spokojnie, bez więk- 
szych wstrząsów, przyczem w całej masie parafii, gdzie 
pozostawali dawni księża uniecy, de facto nic się nie 
zmieniło, co było wynikiem dyplomacji tych księży z 
jednej strony, a braku odpowiedniej kontroli ze strony 
władz rządowych z drugiej. Ale ta właśnie okoliczność 
spowodowała, że prawosławie wniknęłe pomału w praw- 
dzie, ałe skuteczniej, niż gdyby temu towarzyszyły gwal- 
ty, mordy etc, jak to w 40 lat potem miało miejsce na 
Podlasiu i w Lubelskiem. 


Stan taki trwał mniej więcej do powstania stycznio- 
wego. Po zduszeniu tego ruchu, jak wiadomo, rząd ro- 
syjski zabrał się przedewszystkiem do ostatecznego wy- 
rugowania polskości z kresów wschodnich, a więc poza 
b. Kongresówką. Za najskuteczniejszą zaś i najprędzej 
do celu prowadzącą drogę rusyfikacii uznano odebranie 
kościołów i masowe prawosławienie ludności. Zrobiono 
więc koniec z unją w ten sposób, że resztki księży unic- 
kich usunięto, zewnętrznie poprzerabiano pozostawione w 
dawnych, katolickich formach Świątynie, zabrane w cza- 
sie kasaty unji na cerkwie i dopilnowano, aby nabo- 
żeństw i modlitw wedle rytuału katolickiego, przynaj- 
mniej w obrębie cerkwi nie odprawiono. Jednocześnie za- 
częła się epoka istnego, kj terroru w stosunku 
do wyznawców iuż nie unji, ale katolicyzmu lacińskiego. 
Pozamykano olbrzymią ilość kościołów. które poprze- 
rabiano na cerkwie, albo posprzedawano (niekiedy na- 
wet i żydom). lub pozostawiono bez dozoru, na powolną 
ruinę. Ostatki klasztorów rozpedzono „a wreszcie za- 
brano się do wewnętrznej demoralizacji duchowieństwa 
katolickiego. Wywieziono z Wilna biskupa Krasińskiego, 
z Mińska biskupa Woytkiewicza i całą masę kapłanów. 
których uważano za niebezpiecznych. 


Bez porozumienia się z Kwią Rzymską, osadzono w 
Wilnie Samiozwańczego administratora ks. Żylińskiego. 
W Mińsku srożył się zdrajca nikczemnik skończony ks. 
Sęczykowski, w Słucku walczył z katolicyzmem ks. Jur- 
giewicz — po całych kresach rozpoczęła się wałka, ma- 
jąca wiele wspólnego ze słynnym na kresach zachodnich 
„Kulturkampfem"*. Na wschodzie bowiem za inicjatywą 
s. Sęczykowskiego usiłowano wprowadzić nowy rytuał 
do nabożeństw katolickich w języku rosyjskim i księży, 
którzy rytuał ów przyijeli, nazwano „rytualistami*. Od- 
powiadali oni owym „rządowym proboszczom z cza- 
sów Kulturkampfu i tak samo, jak oni, nie posiadali żad- 
nych praw kanonicznych do sprawowania swoich urzę- 
dów — tak samo pozostawali pod klątwą kościelną. 
Straszliwa owa epoka „rytualna“ trwała na naszym 
wschodzie mniejwięcej od 1875 do 1890 r., aczkolwiek 
cała masa zakazów i ograniczeń, w owym czasie dla ka- 
tolików wydanych, zachowała swoja moc, niemal aż do 
ostatnich chwil panowania rosyjskiego. 


Duchowieństwo wierne swej wierze było przedmio- 
tem najsroższych prześladowań i w celu jakiego takiego 
niesienia posług duchownych i podtrzymmywanią ducha 
w swoich parafjanach musiało unikać wszelkich okazvj, 
które księża renegaci i władze policyjne prowokowały 
ułeraz. i które pozbawiłyby. ludność tych resztek jeszcze 
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Konferencja między Churchilem a Caillaux'em. 


Długi francuskie w Angliji i Ameryce. 


Londyn, 25.8, PAT. Caillaux czynny był dzisiaj cały 
dzień. W godzinach rannych Caillaux odbył naradę z 
Chamberłainem a następnie długą rozmowę z gubernato- 
rem banku angielskiego Montague-Normanem. Ta osta- 
tnia rozmowa miała miejsce w gmachu ambasady fran- 
cuskiej. W południe Caillaux odbył następną konferen- 
cię z Churchilem. Podczas śniadania wydanego w amba- 
sadzie francuskiej minister rozmawiał z ambasadorem 
Stanów Zjednoczonych Haudgsonem. Popołudn. Caillaux 
przyjął w lokalu ambasady francuskiej Reginalda Mac 
Kenna, byłego kanclerza skarbu a obecnie prezesa 
Middland - Banku. 


Dzisiejszy Times, pisząc o naradac h Churchilla z 
Caillaux'em podkreśla bezinteresowność Anglii, która c- 
kreślając wysokość pretensii do sojuszników łącznie z su- 


mami należnemi jei z tytulu odszkodowań niemieckich 
nie przekroczyła ram własnych zobowiązań w stosunku 
do Stan. Ziedn.. którym też przelana została cała suma 
już w swoim czasie. 

Anglja proponowała całkowite skreślenie długów wo- 
iennych. Wzamian za to skreślony miał być dług wojen. 
Anglii zaciągnięty w Stanach Zjedn. Na propozycje tę 
iednak Stany Zjednoczone nie zgodziły się, wówczas An- 
glja zmodyfikowała żadania swoje jak powyżej, ale nie 
zaniechala sama myśli, o skreśleniu długów wojennych. 
Tines przypomina, że i obecnie Anglja nie domaga się ni- 
czego więcei od swoich dłużników ponad sumę jej wła- 
snych zobowiązań wzgledem Ameryki. Anglia zrzeka się 
miljarda funtów ster., to jest połowy należnych jej sum, 
co odpowiada jej zobowiązanion wobec Stan. Zjedn. 


Termin pierwszego posiedzenia Sejmu i Senatu. 


Warszawą, 25. 8. (AW). Pierwsze posiedzenie sena- WE będzie reforma rolna. 
tu po feriach letnich odbędzie się 12 września. Omawia- I odbędzie się 29 września. 


Walka z zalewem rynków polskich-tandeta niemiecką. 


Uświadamiając sobie wielkie nicbezpieczeństwo za- Z tych to powodów Związek Obrony Kresów Zacho- 
grażające naszemu życiu gospodarczemu 2 racii nad- |dnich akcię zwalczania niemieckiego i gdańskiego im- 
miernego importu wytworów obcych, podjął Związek O- {portu prowadzić będzie przedewszystkiem w kierunku 
brony Kresów Zachodnich w oparciu o sfery przemysło- |uświadamiającego oddziaiywania na konsumenta drogą 
we i kupieckie akcję zwalczania importu towarów nic- | prasy, zebrań. wieców, plakatów i ulotek, nie zapomina- 
imieckich i gdańskich. iac io innych środkach mogacych akcji tej przyjść z po- 

Głównie bowiem niemiecki produkt zalewa rynki pol- | mocą. 
skie, zwłaszcza w dziedzinie wyrobów zalanteryjaych. * 
zabawkowych, kosmetycznych, niemniej jednak i spo- Z wielkiem zadowoleniem zamieszczamy powyższy 
żywczych oraz chemicznych. Społeczeństwo polskie | komunikat Z. O. K. Z. zgadzając sie naizupełniej na ogól- 
przyzwyczaione z czasów dawnych do iabrykatów nie- | ne tendencje w nim wyrażone. 
mieckich i nieuświadomione o uiebezpiecznych skutkaci: Niebezpieczeństwo iest istotnie wielkie, Konieczność 
popierania obcej produkcii w dużej ilości konsumuje, nie- | uświadomienia społeczeństwa co nam grozi — gospodar- 
stety, obce fabrykaty, gardząc wyrobami krajowymi, į cza niewola — iest rzeczą niezmierne potrzebną i aktu- 
nieustępujacemi pod względem jakości niczem wytwo- | alna. (Przyp. red.). 
rom obcym. 


Pierwsze posiedzenie sejmu 


Kurs złotego a ceny na zboże- 


Zmiany zaszłe w ciągu ostatnich dni na rynku pie- 
niężnym, nie pozostały bez wpływu na obroty zbożowe. 
Mimo obiitej podaży producenci starają się podwyższyć 
ceny sprzedażne. Żądania te narazie, dzięki obfitej poda- 
ży, pczostają bez większych skutków, jednak dłuższe 


0 ośmiogodzinny dzień pracy. 


Uchwała międzynarodowego kongresu socjalistycznejgc, 


Marsylia, 25. 8. PAT. Ustalona na 312 liczba gło- 
sów na międzyrarodowym kongresie socjalistycznym 
dzieli się proporcjonalnie do sił stronnictw w poszcze- 
gólnych krajach. Anglia i Niemcy posiadać będą 40 gło- 
sów. Francja — 25, Belgia 17, Włochy 16, Szwecja -— 
> Dania 12, Stany OCCIE i Holandia po 11, Węgry 
10, zaś inne "kraje — 4, 3, 2, a nawet jeden głos. Między- 


trwanie niepewności na rynku pieniężnym może się odbić 
szkodliwie na obrotach zbożowych. Jako wyraz tego 
Stanu rzeczy, w ciągu 3 dni ostatnich na giełdach zbo- 
żowych zapanowała lekką tendencja zwyżkowa. 


narodowy kongres socjalistyczny puwziął uchwałę do- 
magaiącą się rzeczywistego wprowadzenia na całym 
świecie ośiwiogcdzinnego dnia pracy bez zezwolenia na 
nieuspiawiedliwione godziny dodatkowe. Rezolucja do- 
maga sie równicż zuaczucj redukcji ośmiogodzinnego ma- 
ksinium czasu pracy przy zajęciach specialnie nlezdro- 
wych lub wymagajacych wielkiego natężenia, 


Ilustracja do „zmiany“ polityki gdańskiej. 


Gdańsk, 25. 8. AW. „Danziger Voikstimme* wypo- 
wiada się przeciwko ciągłym paradom wojskowym w 
wolnem mieście. Niedawno odbyła się parada Stangen- 


widu a brali w niej udział urzędnicy celni i leśni z bronią 
na ramieniu. Dziennik ten wypowiada się stanowczo ze 
położeniem kresu tej szkodliwej zabawie. 


Przeglad polityczny 


DŁUGI WOJENNE FRANCJI. 


Caillaux i Churchil rozpoczęli w Londynie naradę 
nad kwestją konsolidacji długu francuskiego w Anglii, 
wynoszącego 623 miljony funtów sterlingów. Dotych- 
czasowe różnice w określeniu wysokości spłat rocz- 
nych tego długu mieszczą się w granicach 10 milionów 
funtów szterlingów. Rozmowy obu ministrów utrzyma- 
ne były w tonie nader serdecznym i trwały 3 kwadran- 
se. Minister Caillaux ma nadzieję, że jego rozmowy z 
Churchilem doprowadzą już we wtorek do porozumienia, 
wobec czego minister wyjechałby do Paryża w czwar- 
tek b. tygodnia. 

„Matin“ stwierdza, że nieprawdziwą jest wiadomość 
jakoby Caillaux skłonny był zaproponować Anglii spłatę 
długów w wysokości 15 milionów funtów sterlingów. O- 
statnie propozycie rzeczoznawców francuskich wspomi- 


nają tylko o 10 milionach f. sterl. co już było przyjęte 
za maximun, odpowiadające zdolności płatniczej Francji. 

STOSUNKI POLITYCZNE MIĘDZY WŁOCHAMI 

A ROSJĄ. 

W Rzymie ogłoszono półoficjalny komunikat w spra- 
wie stosunków politycznych między Włochami i Rosią, 
zaznaczający wyraźnie, że rozwój stosunków handlo- 
wych wlosko-rosyjskich nie jest bynajmniej równoznacz= 
ny z wrogiemi ząmiarami wobec planów politycznych 
innych państw i że nie nastąpiła żadna zmiana w ostat- 
nim charakterze stosunków politycznych między obu 
państwami. Telegraphen Comp. oświadcza, że komuni- 
katem tym rząd włoski pragnie ostrzec przed pogłoskami 
o sojuszu z Rosia na rzecz wspólnej polityki śródziemno- 
morskiej. 


ŚWIĘTO LOTNICZE. 

Londyn, 25. 8. (Pat.) Wczoraj obchodzono 6-lecie istnie- 
nia stałej komunikacji lotniczej między Londynem i Paryżem. 
W roku 1919 aeroplany na tej linii przewoziły początkowo 
około 20 pasażerów tygodniowo. W miarę wzrostu frekwencii 
iiczba ta wzrastała i w ubiegłym tygodniu osięgnęła 1200 
csób, 
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zacnych kapłanów. Wtedy miały miejsce gwalty, wprost 
nie do uwierzenia w naszych czasach. 


Oto często trafiało się, że ksiądz, zdemoralizowany 
przez władze, przyjmował prawosławie „wraz z całą 
swą parafią". Oznaimiał jei o tem z ambony w pierwsza 
lepsza niedzielę, lub Święto i iuż od tej chwili nad nie- 
szczęśliwymi tymi ludźmi zawisły najcięższe prześlado- 
wania. Wychodzących z kościoła przepuszczano pomię- 
dzy kordonem kozaków i policji i kazano „dobrowolnie“ 
podpisywać leżący na przygotowanym stole dokument. 
Kto nie chciał, był bity, katowanv — nieraz życiem na 


MIEDZYNARODOWA KONFERENCJA LOTNICZA, 

Warszawa, 25. 8. (Pat) W dniach od 28—30 bm. odbe- 
dzie sic w Sztokholmie międzynarodowa konferencja w spra- 
wie komunikacji lotniczej. W konferencji weżmie udział cały 
szereg państw europejskich. Polska otrzymała również zae 
proszenie na tę konferencję. Skład delzacji polskiej nie zo» 
stał jeszcze ustalony. 
| RE a a a aiw. _--/ gp) 


miejscu odwagę swą przypłacił. Potem gwałty szły już 
dalszym ciągiem. Popi, nasyłani z Rosji zmuszali do Spo- 
wiadania się u nich, ałe od tego można się było za opłatą 
uwolnić. 


Na dowód siły tych ludzi posłużyć może fakt, że od 
owego czasu przetrwali oni w swym oporze tak dalece, 
że nawet wielu z nich nigdy jawnie nie podpisało i nie 
przyznało się do prawosławia... Ostatecznię statystyk a 
oficjalna wprowadziła dla nich specjalną rubrykę: „osólo, 
uchylających się od prawosławia". 


. (Ciąg dalszy nastąpi). 
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Z ostatniej chwili. 


(Od własnego korespondenta „Głosu Pomorskiego) 


Zabójca zdrajców staje przed sądem. 


Warszawa, 26. 8. (tel. wł). Po przeprowadzeniu 
szczegółowego śledztwa ustalono termin rozprawy są- 
dowej przeciwko Józefowi Muraszce, zabójcy zdrajców 
Wieczorkiewicza i Bagińskiego na 28 bm. Rozprawa od- 
będzie się w sądzie okręgowym w Nowogródku i potrwa 
przypuszczalnie 3—4 dni. Przewodniczyć jej będzie 
prezes nowogr. Sądu okręg. Bochwic. Oskarżenie wno- 
sić będą podprokurator wileńskiego sądu okręgowego 
Kadusiewicz i podprokurator warsz. sądu okręgowego 
b. wiceminister Kazimierz Rudnicki. Obrony Muraszki 


Uchwały Ekonomicznego Komitetu Ministrów. 


Warszawa, 26. 8. (tel. wł.) W dniu wczorajszym pza i wyrobów żelaznych oraz przetworów ropy, materia- 
odbyło się posiedzenie Ekonomicznego Komitetu Mini- |iów włóknistych, produktów rolnych i hodowli. Na naj- 
strów poświęcone zarządzeniom w celu poprawy bilan- |biiższe posiedzenie Kom Ekonomicznego opracowany 
su płatniczego. Po dłuższej dyskusji powzięto szereg | będzie wniosek w sprawie ułatwień eksportowych i prze- 
uchwał. Postanowiono w najbliższym terminie opraco- | prowadzenia rewizji co do zagranicznych wydatków rzą- 
wać i wydać dalszą listę towarów luksusowych i półluk- | dowych, które mają uledz znacznej redukcii. 
susowych, podlegających reglamentacji i zakazowi. Po- Ponadto Kam. Ekon. zaopiniował, iż termin paszpor- 
dane zostaną zbadaniu terminy płatności bież. należności |tów zagranicznych należy skrócić do trzech miesięcy; 
od Rządu, które wynikają z umów importowych. Rów=|a opłatę ustalić na 500 zł. Jednocześnie postanowiono, 
nież podane zostaną rewizji umowy importowe samorzą- |aby wydawanie paszportów ulgowych było uzależnione 
dów. Powołani będą eksperci dla spraw eksportu żeła- ! od opinii ministerstwa Skarbu. 


Interwencja w sprawie kursu złotego, 


Warszawa, 26. 8. (tel, wł.). W dniu wczorajszym ;kilka dni, kiedy Bank Polski przystąpi do szerszej inter- 
konferował premier Grabski z prezesem i dyrektorem |„wencji w Europie i Ameryce. Interwencja ta nastąpi z 
Banku Polskiego Mieczkowskim i Karpińskim w sprawie fudziałem pewnych zagranicznych sfer finansowych. któ 
sytuacji walutowej. Zarządzenia dotyczące walki o sta- |re pośpieszą z odsieczą Bankowi Polskiemu w kietufiku 
bilizacię złotego wydały pożądane rezultaty. Decydują- | utrwalenia kursu waluty polskiej. 
cy jednak w tym względzie moment nastąpi dopiero za 


podięli się adwokaci warszawscy Marian Niedzielski i 
Stanisiaw Szurlej, którzy dziś wyjeżdżają do Nowogród- 
ka. Jako powód cywilny w imieniu Bagińskiej i Wie- 
czorkiewiczowej o zasądzenie 10 tys. złotych tytułem 
odszkodowania za straty natury materialnej i moralnej 
wnosić będzie adwokat Teodor Duracz. — Muraszko 
przebywa dotąd w więzieniu wileńskim na Łukiszkach i 
dopiero w ostatniej chwili przewieziony zostanie do No- 
wogródka. 


Zgon proi. uniwersytetu Jagiellońskiego dr. Morawskiego. 


Kraków, 25. 8. PAT. Dziś o godz. 4.30 popoł. zmarł 
tu profesor Uniwersytetu Jagiellońskiego i Prezes Aka- 
demji Umiejętności dr. Kazimierz Morawski. Pogrzeb 
odbędzie się w piątek o godz. 9 rano. 

Sp. prof. Kazimierz Morawski ur. się w r. 1852 w Jur- 


kowie w Poznańskiem, studja uniwersyteckie ukończył 
w Berlinie, poczem w roku 1877 objal katedrę filozofi 
klasycznej na Uniwersytecie Jagiellońskim. W roku 
1907 został wybrany rektorem Uniwersytetu Jagielloń- 
skiego, w roku 1918 prezesem Akademii Umiejętności. 


Potworne zamordowanie starca w Bydgoszczy. 


Fruwp ze skrępowanemi rękami i nogami w łóżku. — Merderstwe w celach rabunku. 


W niedzielę w godzinach popołudniowych policja jwadzące do brudnego, ciemnego pokoiku, w którym po 
bydgoska zaalarmowana została zbrodnią, dokonaną na | za bardzo skromnem umeblowaniem. stoi zwykłe drew- 
osobie 72-letniego starca Juliusza Stolza w mieszkaniu | niane łóżko, a na niem trup starca ze skrępowanemi 
iego przy ul. Pod Blankami 23. sznurem rękami i nogami. 

a miejscu zbrodni w dwupiętrowym, niepokaźnym Z ciemnej siności oblicza, przykrytego częściowo ja- 
domku przy zbiegu ul. Długiej Pod Blankami po prawej | kimś kocem, wnioskować by można, iż śmierć nastąpiła 
stronie policia zastała wyłamane przemocą drzwi. pro- | wskutek uduszenia. Fołożenic, w jakiem na swem łożu 


szersze, bardziej skomplikowane ma przed sobą zadania, 
znaczenie wywiadu, łączności niepomiernie wzrosło. 
Świadomość, czujność, czucie. orientacja, nerwy, Orga- 
nizm armii muszą być w niczrównanie większym niż da- 
wniej stopniu wysubtelnione i sprawne, aby rozlokowa- 
nie czającego się nieprzyjaciela wybadać, siły jego oce- 
nić i zważyć, zamiary odgadnąć, poczynania uprzedzić 
i sparaliżować. Ten trud myślowy obarcza oczywista 
głównie dowództwo, ale poszczególni kierownicy a na- 
wet oddziela jednostka w rozciągniętej linii winna się 
w pewnym zakresie szybko orjentować, zdobywać na 
podyktowaną przez teren i różne okoliczności sajmodziel-. 
ność w ramach zakreślonych przez konieczność ścisłego 
sharmonizowania z całością. 

Z powyższego wynika, że jadący na manewry spra- 
wozdawca iak również i czekający na jego relacje czy- 
telnik nie może sobie obiecywać pięknych, imponu- 
jących swą zewnętrzną mocą obrazów staczanych w da- 
wnym stylu batalii. Musi poprzestać na skromnych o- 
brazkach, które nie całokształt frontu a jeno jego fr ag- 
menty oddzielnie obejmować moga. musi się wczuć, 
wmyśleć w ich znaczenie, zastanowić nad potrzebą, ce- 
lem i doniosłością manewrów, które im lepiej wypadną, 
tem dalej odsuną przerażające widmo wojny. 

Do tych zastrzeżeń trzeba dodać jeszcze jedno wyja- 
Śnienie. Nie z własnej swej ale organizacji manewrów 
winy nie mogłem na nie przybyć w pierwszym dniu na 
rozpoczęcie „operacyj woiennych'. Po przewlekłej ko- 
respondencji z władzami wojsk. po z górą 24 godzinnem 
telefonowaniu z Grudziądza do Warszawy, Torunia... o- 
trzymałem dokument „upoważniający do wstępu na te- 
ren... bojowy tak późno. że przybyłem do Torunia do- 
piero po powrocie doń z pola zarówno zeneralicii, gości 
jak i szczęśliwszych, bo bliższych „ołtarza” kolegów 
warszawskich. 

Pierwszy dzień wiec trzeba było odtworzyć z tego, 
co się posłyszało, a dopiero następny drugi dzień (19 
m. bież.) mógl mi dać wrażenie bezpośrednie. Wieczór 
18-q0 (sierpnia) po przybyciu do Torunia. bezskuteczne 
kołataniu o informacie w D. O. K. i krótkim pobycie na 
Garten Party u państwa W achowiaków, (wojewoda). do- 
kąd R na „gaszenie wiec“ — upłynął na 
„wywiadach“ w „Dworze Artusa". w ..Pomorzance” (ka- 
wiarnia). Lwi A Gesi nocy, w wagonie na głównym tor. 
dworcu kolejowym upłynęła na telefonowaniu, studio- 
waniu map, rozkazów, notatkach. Ledwie się oczy do 
snu zasłużonego kleić zaczynały a już wszczął się ruch 
gorączkowy na postoju. o godz. 4 rano już byłem na mo- 
cno sfatygowanych nogach. aby o 6-€i znaleźć się w 
aucie wyruszającym na front. 


Auto prasowe znalazło się na dość szarym końcu 


S. MACHALEWSKI. 


Dookoła manewrów na Pomorzu. 


OBRAZKI, WRAŻENIA I UWAGI. 

Ongi a dziś. 
. — Te same pola... — Gnębiciele 
a obrońcy. — Żołnierz i obywateł. 

Współczesne wojny, a co za tem idzie i współczesne 
ćwiczenia, gry wojenne w polu choćby na największą Za- 
krojoną skalę utraciły niepomiernie wiele, prawie wszy- 
stko pod względem barwności i plastyki w stosunku čo 
swych poprzedniczek. 

Snemi, bajką uroczą wydają się one czasy, kiedy na 
wspaniałych rumakach, zakuty w stal, szumiący skrzy- 
dły husarji naszej „huf taki piękny i taki dostojny" ia- 
wił się jako „poezja wojny“, kiedy dziesięcickrotnie licz- 
niejszego wroga tratował towarzysz pancerny, który 
był jako orzeł i grom w wyglądzie swym wspaniałym, 
w natarcia impecie niewstrzymanym. Poematem ró- 
wnież wydają się nietylko czasy bojów napołeońskich, 
— gdy już artyleria doniosłą rolę odgrywała ale jeszcze 
szerokie szarze tysięcy kawalerji, masowe ataki w ści- 
nionych szeregach idącej piechoty rzecz decydowały, — 
ale nawet wojny z drugiej poł. stulecia, a więc: prusko- 
austrjącka. niemiecko-francuska, rosyjsko-turecka, kiedy 
leszcze jazda do roli broni pomocniczej zepchnąć się nie 
pozwoliła, artyleria w wieńcach dymów królowała na 
szczytach wzgórz a „bagnet = (w edle wyrażenia Suwo- 
rowa) zuch“ bywał pierwszorzędnym argumentem. 

Wojna światowa rzuciła te wszystkie piekne efekty 
do lamusa wspomnień Jeszcze tu i ódwzie zatętniała 
ziemia pod huraganem Spienionych koni —- ale ani wa- 
ga Swej masy ani skutkiem swego natarcia nie przypo- 
minała tu jazda świetnych szarż Muratów į Neyów. AT- 
ca ga szla ze szczytów. rzucając z dalekiego ukry- 
Piechota pociski na nmiewidzianego gołcm okiem wroga. 
bicie pa „rety iela się ryć w rowach strzeleckich, 
rahtia Ar by stracily poprzednie walory wobec ka- 
RY va oitowych, min, granatów. Wreszcie wy- 
skiej nę gazy, degradując wojnę ze sztuki rycer- 

J a nawet z rzemiosła żołnierskiego do trucicielstwa, 
co iuż uietylko prozą jest ale ohyda. 

AE a straty sporą dla oka rekompensata 
waden | boje wo z. swym fascynującym spojrzenie wy- 
ta jem napowietrznym. Pozatem jeszcze auta. 

nki i tyle... bo nawet szrapnele rozkwitające czerwono- 
piatym kwiatem w przestworzu zaczynają „wychodzić 

mody”, bo wojska przeważnie „rozproszone“ i „zako- 
pane“ nie przedstawiają dobrego dla ich obstrzałów celu. 

Dla oka więc dużo bezpowrotnie przepadło -— nato- 
aast dla myśli więcej przybyło, Mózg, sztab armii 


Dia oka i myśii 


PIG TW NY WWP O (EO WWO E-Go E ERE RE E E TORO EOE 


śmierci znalazł się zamordowany, świadczy, iż TE EEKYCTT TYTCYWCEEWMEK YI się 
rozpaczliwie i walczył ze śmiercią. Nogi bowiem zgięte 
w kolanach pod ostrwn kątem, wykonały widać przed- 
śmiertne ruchy w celu wyzwolenia się z siłą naciągnie- 
tych sznurów . 


Na łóżku, pościei, jak niemniej na opodal stojącym 
stole i podłodze,, porozrzucana korespondencja jednego z 
banków niemieckich, wreszcie weksle. Szuflady. szafo- 
nierki otwarte, wszystko porozrzucane w nieładzie, ró- 
wnież papiery i weksle.. 


Na podstawie Y mieisca zbrodni wnioskować 
by można, iż mamy do czynienia z upozorowanym lub 
faktycznym morderstwem w celach rabunkowych. 


Zbrodnię wykryto przypadkowo i na postawie ze- 
znań zbadanych natychmiast świadków, stwierdzono po- 
nad wszelką wątpliwość, iż zbrodni dokonano w ubiegłą 
środę między godziną 3 popołudniu a 8 wieczorem. 

k 


Juliusz Stolz przed dwoma laty sprzedał swój dom 
przy ul. Pod Blankami 23 niejakiemu Alojzemu Szymań= 
skiemu, u którego, za odstąpienie swego dawniejszego 
meblowanego mieszkania, zastrzegł sobie dożywotnie u- 
trzymanie. Dodatkowo żył, zdaje się, z procentów od 
wypożyczanego na procenty kapitału. Żywot pędził 
dość skromny. 


W ubiegłą środę jeszcze o godz. 2 popołudniu widział 
Stolza i rozmawiał z nim jego współwyznawca niejakiś 
Ryboiad Natan, współpracownik Żydowskiego Zw. Kup- 
ców w Bydgoszczy. O tym okresie czasu wspomina ró- 
wnież i badany właściciel domu Alojzy Szymański... 
Najcharakterystyczniejszem w zachowaniu się Szymań- 
skiego to ta okoliczność, iż nie zwrócił on w ciągu kilku 
dni od środy do niedzieli uwagi na nieobecność swego 
„stołownika”, jak nienmiej na draźniącą nozdrza zgniłą 
woń w korytarzu ina schodach. W zw jązku z toczacem 
się śledztwem w tej zagadkowej narazie zbrodni policia 
nakazała natychmiastowe aresztowanie Szymańskiego. 


MEEN" W. ME WOT mewęj 
Z różnych stron. 


— W związku z pobytem redaktora Nowaczyńskie- 
go w Kownie rozeszła się pogłoska, że dyrektor depar- 
tamentu ministerstwa spraw zagr. Joninas podał się do 
dymisji. Pogloska ta zostałą zdementowana. 


— W Stuttgardzie otwarty został kongres katolików 
niemieckich w obecności nuncjusza Bacellego. byłego 
kanclerza Marksa i wielu delegatów. 


— Amsterdamski „Telegraph“ donosi, że między rzą- 
dem niemieckim a holenderskim toczą się rokowania w, 
sprawie zniesienia wiz między Niemcami i Holandją. 


— Paryski „Matin“ donosi z Tien-Tsinu, że bandyci 
dokonali napadu na pociąg pospieszny, przyczem 5 osób 
zostało zabitych i 20 rannych. 


— Z Kairu donoszą, że mordercy sirdara zostali 
wszyscy powieszeni za wyiątkiem jednego, któremu ka< 
rę śmierci zmieniono na dożywotnie roboty przymuso= 
we. 

ROWNO ARIE wok» | | dó J] |  dimnowc icz zj A R CE ROWÓW" — _ | 


nam widok to na prawo to na lewo przesłaniały przy- 
ziemne ale za to geste obloki bialego pyłu szosowego i 
błękitnych wyziewów benzyny samochodowej. 

Jedziemy w tempie wielce umiarkowanem. Chto- 
dny, pochmurny poranek nie pobudza fantazji i nie doda- 
je zapału wojennego, tembardziej, że huk dział nie 
wstrząsą rozleniwiającem. wiłgotnem powietrzem a oko 
nie może wytropić ani swoich — niebieskich, ani nie- 
przyjaciół — czerwonych. Dopiero w malowniczej oko- 
licy Strugi Rychnowskiej spestrzegamy pewien ruch ale 
niebieskich mało Wreszcie za Elzanowcjn pierwsze li- 
uje bojowe rozsypanej tyralierką po polach piechoty 
czerwonej, tu i ówdzie karabiny maszynowe. Artylerii 
ani śladu: ukryta i jeszcze milcząca, Jedziemy dalej 
w stronę Kowalewa, 

Studjuję mapę, rozglądam się po okolicy, przypomi= 
nam sobie znane z przed lat paru dziesiątków, z czasów, 
dziecięcych miejscowości, lasy, pola. W tych samych 
stronach widziałem niegdyś pierwsze w życiu wielkie 
manewry armji niemieckiej. Duże skunienie wszelkie- 
go rodzaju broni wojsk zaborczych, rabów kajzera, o~ 
bozujących na ziemi naszej zdobytej przez nie podstępem 
zdradą i gwałtem brutalnym i gotujących się do nowych 
podbojów w imię łupieskiego hasła nowoczesnych Wan- 
dalów: „Mein Vaterland muss groesserer sein“ (moja* 
ojczyzna musi stać się większą)... Pamiętam jakie za- 
ciekawienie budziły w umyśle dhłopięcym obroty spo- 
rych mas wojskowych, jaka gorycz nurtowała duszę, iakt 
ból ściskał serce, że swoi muszą w jednym szeregu po- 
stępować z gnębicielami, słuchać wrogich rozkazów. Ja- 
każ tęsknota rozpierała piersi, aby polskie na ojców ziemi 
załopotały sztandary, nasz ułan galopował po Chełmif- 
skiej ziemi, echo „Jeszcze nie zginęła!“ odbiło się o 
ściany lasów, Orzeł Biały skruszył więzy, nad piastow- 
ski wzleciał łan... 

loto tym modłom, od których włos zbielał, tym pra- 
gnieniom, które ludzie małej wiary szaleństwem zwali, 
tym wizjom rzekomo chorej wyobraźni — nadszedł czas 
wysłuchania, ziszczenia, obleczenia się w ciało. Na miej- 
scu niewolnika, automatu, knechta pruskiego stanął szer- 
mierz wolności, myślący obrońca kraju, nie tyranowi, 
lecz Matce-Ojczyźnie, Najjaśniejszej Rzeczypospolitej od- 
dany żołnierz- obywatel, który nie bezwolnem mięsem 
dla armat, nie pionkiem w rękach zachłannego military- 
zmu ale świadomym, dumnym z zadania swego jest bu- 
downiczym i stróżem lepszego jutra dla narodu i krajtt 

Z tych rozmyślań zbudził mię stuk kół samochodu 
o bruk miejski Kowalewa i pierwsze odgłosy strzałów. 
Mijamy miasto „zdobyte“ wczoraj i gęsto obsadzone 
przez „czerwonych“ i spieszymy w kierunku wschodnim. 

u pozycjom, nad któremi coraz gęściej snują się biało- 
błękitne dymy, świadcząc, iż tam rozpoczyna się żwa- 


długiej procesji samochodów, których Ślad znaczyły a wa „robota“, 


Wiec Chrześcijańskiej 
J J 

W dniu 24 bm. odbył się w Tczewie wiec Chrześc. 
Demokracji przy nader licznym udziale członków i sym- 
patyków. Wiec zagaił prezes okręgowy Chrześc, Dem. 
b. Stan. Wilga. 

Na wiec przybył przebywający w Gdyni na wywcza- 
sach senator dr. Thullie, profesor politechniki ze Lwowa, 
który wygłosił nader interesujący referat o obecnem poło 
żeniu wewnętrznem państwa naszego i w głównych za- 
rysach przedstawił całokształt pracy posłów i senato- 
rów Crześcijańskiej Demokracji. Z referatu tego poda- 
jemy nastepujące szczegóły: 

Pochodzę ze Lwowa. Przywożę wam pozdrowienie 
z Małopolski Wschodniej. My bronimy kresów wschod- 
nich, a wy, Pomorzanie, kresów zachodnich. _ 

Mamy Polskę wolną od lat siedmiu. Najgroźniejszym 
wrogiem Polski jest Niemiec. Gdyby nas wróg ten na- 
padł, to staniemy w jednym szeregu i będziemy umieli 
się bronić. O stronnictwach w Polsce mówić nie będę, 
bo nie na to tu przyjechałem. 

Co to jest Chrześcijańska Demokracja? Mówi o tem 
już sama nazwa. Stronnictwo nasze jest i chrześcijań- 
skiem i demokratycznem. Zasady te krzewić musimy 
zarówno w życiu publicznem jak i w życiu prywatnem. 

Na sztandarze naszym wypisane są: miłość. wolność 
i sprawiedliwość. Nami kieruje zawsze miłość a nie nie- 
nawiść. Nadewszystko stawiamy wolność, której zawsze 
broniliśmy i bronić będziemy. Bronimy uciśnionych, 
bronimy tych, którym dzieje się krzywda. 
 _ Nie jesteśmy stronnictwem klasowem. Nam nie cho- 
dzi o jedną warstwę, o jeden stan, bo wiemy, że wszyst- 
kie stany są potrzebne. Nam chodzi przedewszystkiem 
© państwo, o naród. Bronimy słusznych i Sprawiedli- 
wych spraw stanu urzędniczego. Bronimy ludu pracują- 
cego od wyzysku. 

W myśl tych haseł posłowie nasi zawsze występowa- 
Ji zarówno w Sejmie jak i w Senacie. Przechodzimy cięż= 
kie przesilenie gospodarcze. Mamy wojnę celna z Niem- 
cami. Lecz rozpaczać nie potrzebujemy. Taki naród, 
jak polski, da sobie radę. 

Nie możemy odmówić zasług Grabskiemu, który za- 
prowadził i ustabilizował złotego. W: ostatnim czasie 
Niemcy rozpoczęli ostry atak na złotego. Atak ten tylko 
w części uzyskał skutek. Drobny spadek złotego jest 
tylko chwilowy; niema powodu do obaw. 

Wytwory przemysłu naszego są droższe niż zagrani- 
cą. Towar zagraniczny konkuruje z naszym i wypiera 
go. Musimy starać się o zmiżenie kosztów produkcji. 

Przemysłowcy żądają, ażeby znieść 8-godzinny 
dzień pracy. Tego uczynić nie można i nie trzeba. Ro- 
botnik nie jest maszyną, lecz człowiekiem. Wydajność 
pracy musi być zwiększoną, koszta handlowc muszą być 
zmienione, administracja musi być ulepszona, pensie dy- 
rektorów należy poddać rewizji, a nadto trzeba posta- 
rać się o odpowiednie maszyny. l 

Musimy też zaniechać sprowadzania towarów zagra- 
nicznych. Musimy obyć się bez wielu rzeczy, bo obec- 
nie iesteśmy biednymi. 

W Warszawie zawiązała się „Liga Niezapominajki", 
której członkowie zobowiązują się nie kupować towarów 
zagranicznych. 

W taki sam sposób postepowali swego czasu Werrzy. 
I dopięli ceh. Zbojkotowali towary obce i zaprowadzili 
wszędzie wyroby krajowe. Złoty jest ufundowany do- 
brze, lecz za wiele pieniedzy wywieźliśmy zagranicę. 
Wspomnijmy tylko o jedwabiu, ramarańczach i innych 
rzeczach zbytkownych. Bank Polski postanowił odtąd 
udzielać dolary tylko na te towary, które są nam ko- 
niecznie potrzebne. Jest rzecz» smutną. że niektórzy 
kumcyv, a zwłaszcza żydowscy, zachwalają towary za- 


Likwidator mienia arystokracii. 


(Korespondencja własna), 
Berlin, w sierpniu. 
Wkrótce po upadku monarchii Habsburgów nad modrym 
Dunajem zjawił się wytworny w obejściu i odziany według 
ostatniej mody młodzieniec — pod nazwiskiem Zygmunta 
Goldfagena i zajął się ratowaniem losu materjalnego zruijno- 
wanej arystokracji ziemiańskiej i dworskiej. Dla większości 
członków tej warstwy przyszły wówczas ciężkie dni. Trzeba 
było sprzedawać i zostawiać majątki rodowe, kosztowności 
familijne, meble, dywany, obrazy. Oczywiście dokoła tych 


różniał się swoją wyrozuniałością, taktem, hezinte:esownością 
zdołał zyskać zaufanie wielu „likwidujących* swe mienie ro- 
dów, dawał rady, wskazówki, pomagał, a wszystko z miną 
człowieka współczującego” niedoli podupadłych. 

Nie zwracano uwagi, że kochany „Sigi“ jednocześnie ob- 
rasta w pierze, bogaci się nieomal z dnia na dzień. W ciagu 
trzech lat Goldiagen zrobił ogromny majątek, wydarzyły mu 
się w trakcie tego jakieś trzy procesy, wytoczone przez oszu- 
kanych mocodawców, wysiedział nawet 9 miesięcy w więzie- 
niu we Wiedniu, ale nie przeszkodziło mu to przetranzioko- 
wać się do... Pragi Czeskiej i tanm rozpocząć równie gorącz- 
kowo i „owocną“ działalność. 

Udało mu się nawiązać bliższy kontakt z hrabią Thunem, 
który wydał mu plenipotencję na wszystkie obszerne maiątki, 
lasy itp. Hr. Thun siedział w Paryżu i Monte Carlo. a p. 
Goldtagen powolutku wyprzedawał i likwidował rodową i 
nabytą fortunę hrabiego, od czasu do czasu wysyłaląc swe- 
mu klientowi nieznaczne sumki i skargi na ciężkie czasy. 

W ciągu półtora roku Goldiagen potroił swój majątek, 
ale stosunki z hr. Thunem i arystokracją niemiecko - czeską 
zępsuły się, wobec czego w końcu 1922 r. przeniósł się do 
Berlina, Przywiózł ze sobą całe paki listów połecających i 
osiadł w niemieckim Wersalu — Potsdamie. fu otworzyły 
się przed nim nowe horyzonty. Potsdam wkrótce uznał, że 
zesłała go Opatrzność na ratunek. Zdołał przekonać szereg 
ojców podupadłych rodzin, że trzeba puścić w kurs kiejnoty 
rodzinne, wyprzedać nieco nieruchomości itp. Goldfłagen dzia- 
łał na swoje ofiary, jak hyprotyzer. 

Kolje prababek, cenne medaljony, relikwie rodów. złoto, 
srebro — wszystko płynęło rzeką do Goldfazena, który z 


ludzi kręciła się cała chmara chciwych i sprytnych kupców, 
maklerów pośredników. Wśród tego tłumu p. Goldfagen wy- 


G E O S PO MORSKI 


Demokracji w Tozewie. 


7 sid To przyczyniło się również do zwyżki do- 
ara. 

Co do podatków, to są one konieczne lecz nagroma- 
dziło się ich odrazu zawiele. Grabski zabiera wszystko, 
co się da, więc niema pieniędzy na "rzemysł i handel. 
Należy zachować umiarkowanie w pobieraniu podatków. 
Pensje urzędników są niskie, lecz rząd znajduje się w 
trudnem położeniu, bo podatków zwiększyć nie może, a 
nowych złotych niepodobna drukować. 

Gdzie jednak warunki tego wymagają, jak naprzv- 
kład w Tczewie, tam należy przyznać specialne dodatki. 

Na przedłużenie 8-godzinnego dnia pracy zgodzić się 
nie możemy. Za naszą inicjatywą uchwalono zabezpie- 
czenie od bezrobocia. Wnieśliśmiy też o ustawę dla za- 
bezpieczenia pracowników umysłowych, będących bez 
pracy. Sprawa ta znajduje się w Senacie; w przyszłym 
miesiacu zostanie uchwalona. 

Dla kolejarzy przeprowadziliśmy jedną rangę wyżej 
w Stosunku do innych pracowników państwowych. Poseł 
Paczkowski zajmuje się specjalnie sprawami koleiarskic- 
mi w Sejinie. 

Stanowisko nasze w sprawie reformy rolnej jest zna- 
ne, Że względów spolecznych i państwowych jesteśmy 
za zmniejszeniem wielkiej własności, jednakże za spra- 


wiedliwem odszkodowaniem i bez naruszenia takich no- 
- gdzie są cukrownie, fabryki, plantacje bura- 


ków itd. 

Stosunek Chrześcijańskiej Demokracji do rządu jest 
również znany. Popieramy rząd ze względów państwo- 
wych. Kto byłby następcą Grabskiego, oto pytanie, oko- 
ło którego kręci się wszelka myśl o zmianie rządu. 

Rząd zawarł ugodę z żydami bez naszej wiedzy b 
woli. Na żadne pakty z żydami nigdy się nie zgodzimy. 
Rząd zawarł ugodę tę pocichu; jestto błąd nie do napra- 
wienia. 

Na wiecach i zebraniach mogą żydzi mówić żargo- 
nem. Co to jest? W takim razie komisarz policji będzie 
musiał umieć po żydowsku. 

Sprawę koncesyj szynkarskich odłożono podabno na 
5 lat. Koncesje mieli otrzymać inwalidzi, lecz żydzi, któ- 
rzy w Malopolsce i b. Kongresówce mają karczmy w 
swych rękach, do tego dopuścić nie chcieli, i rząd zgodził 
się na ich żądania. 

W niedzielę i święta katolickie będą mieli żydzi skła- 
dy otwarte. Czyż to nie jest wstydem dla nas? My Po- 
lacy — katolicy na takie gwałcenie świat naszych nigdy 
nie pozwolimy! Będziemy zwoływali wiece i protesto- 
wali przeciwko takim ustępstwom danym żydom. 

Fluczne oklaski, iakie nastąpiły po przemowie p. Sc- 
natora, były dowodem, że sędziwy senator przęmówił 
do serc i przekonań słuchaczy, 

W dyskusji: przemawiali pp.: Józef Andrzejewski. 
Krajnik, Pasikowski, Pawelczak, Fojudzki i Wilga. Do- 
magano się zmniejszenia liczby posłów i senatorów, za- 
radzenia obecnej nędzy mieszkaniowej, zniesienia wszel- 
kich remuneracyj, zniesienia wybujałego biurokratyzmm, 
ograniczenia wolnych biletów kolejowych itd. 

P. senator dr. Thuliie odpowiedział, że Chrześc. De- 
mokracja zawsze domagała się zmniejszenia liczby po- 
słów i senatorów, zależnem to jest jednak od zmiany or- 
dynacji wyborczej. W sprawie remuneracji był zatarg 
między premierem Grabskim a prezesem: klubu Chrześc. 
Dem. p. senatorem Nowodworskimm. Wiadomo też, że 
p. Grabski protestem Chadecji bardzo się zirytował. 
Przeciwko biurokracji zawsze występujemy i domagamy 
się uproszczenia administracji. 

Hasłem „Cześć Ojczyźnie” zaniknął przewodniczący 
p. Wilęa wiec, z którego uczestnicy jaknajlepsze wynieśli 
wrażenie. 


WAB: WAREZ PZA AW AA WACC 


pomocą swoich agentów sprzedawał te przedmioty w Pa- 
ryżu, Antwerpii, Amsterdamie, a nieraz jakiemu Amerykani- 
nowi w Berlinie. Ponieważ większość przedmiotów, oddana 
była na słowo, poszkodowani nie mogli nawet dochodzić są- 
downie swoich strat. 

W tych dniach Goldfagen zasiadł jednak na ławie oskar- 
żonych w Potsdamie. Jak wielką była iego praktyka, do- 
wodzi fakt, że jednego z klijentów zdołał „poszkodować* na 
360000 mk. złotych. Sąd ustalił cbraz wesolego i beztro- 
skiego życia opiekuna arystokracii. 

W Berlinie posiadał on w mieszkaniu trzysta kostiumów 
i tyleż jedwabnych koszul. A przed samem uwięzieniem za- 
mówił jeszcze 120 ubrań. 

Cały dwór przyjaciół, przyjaciółek nie odstępował go 
ani na krok, towarzystwo piło, iadło, tańczyło, zrało w karty 
i na wyścigach. 

Obrona dowodziła, że Goldfagen jest nienorinamy: na 
jej wniosek oddano go pod ebserwacię. Fsychja:rzy jednak 
doszli do wniosku, że p. Galdiagen ma wszystkie „klepki“ 
w porządku. Jednak sąd niemiecki pod wrażeniem cyfr kost- 
jumów i koszul uznał, że jest chorobliwyni nianjakiem, zna- 
lazł łagodzącą winę okoliczności. Goldfagena skazano na 
15 miesięcy więzienia i pozbawienia praw na 3 lata. 
Goldfagen jest z wyroku ogromnie zadowolony. 


ACTH: SĘ = 4 
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Literałura i sztuka. 
«8 Rocznica urodzin Maupasant'a. Niecuznawany za życia, 
zlekceważeny niemal przez krytykę fraucuską po śmierci, Guy 
Maupassant i dziś jcszcze nie odzyskał należnego sobie uzna- 
nia. 75-ta rocznica urodzin wzbudziła w świecie literackim 
znacznie mniej zainieresowania, niż pierwsza lepsza, choćby 
przeczytana, ale dobrze zareklamowana książka współczes- 
nego modnego pisarza. Prawda, że w parku pieknego pałacu 
Mironiesnil, gdzie 5 sierpnia 1850 r. urodził się Maupassant, 
odsłonieto w tych dniach pomnik pisarza -- jednak w czasach 
gdy pomniki nairóżnieisze rosną we Francji, jak grzyby po 
deszczu, hołd taki nabrałky właściwego znaczenia dopiero na 
tle dobrze przygotowanei „kampanii* literackiej. Nię było 
je} — bo widocznie jeszcze nie czas na pośmiertną sławę 
twórcy .Życia”. Przynajmniej we Francji, oficjalne: Francii 
literackiej. Poza jej granicami (nie szukając daleko, choćby u 


nas), Maupassant zawsze jest pisarzem; od którego zaczytaj 
się poznawanie najnowszego okresu literatury francuskiej. Mo- ubraniu, 


27-g0 merpułą 1925 r. 


że dlatego, że jest pisarzem „łatwym, bo z łatwością, jaką 
daje tylko wielki artyzm, umiał podpatrzeć iw pelnem przed- 
stawić świetle, tajone przez człowieka namiętności i upadki. 
Nie był z tych poetów, których dzieło jest „krzepiące”, Zato 
obdarzył swoich wielbicieli rozkoszą niezamąconego widzenią 
prawdy. Sam szukał jej uporczywie, namiętnie, wierząc przy= 
tem, że to poszukiwanie uciszy w nim trwogę, która nie opu- 
szczała go nigdy. Bał się ciemności i marzył o słońcu. Wielo= 
krotnie zdemaskowane życie pomściło się na nim okrutnie, 
pograżając go w mroku choroby i obłędu i niszcząc w pełni 
sił męskich. 

38 Porąchunki Bernarda Shawa. Autor „Świętej Joanny“, 
równie nieporównany, jak kapryśny w swoich paradoksale 
nych poglądach, Bernard Shaw w jednym krótkim felietonie 
porachował się z Paryżem, z krytyką i publicznością paryską, 
przedewszystkiem zaś z teatrem francuskim. Uczynił to, zre- 
sztą w sposób oryginalny: i co zabolało nawet kompetentne 
sfery paryskie — dotkliwie. 

Mianowicie poważny „Temps* zwrócił się do Shawa z 
prośbą o feljeton na temat teatru. Pisarz przysłał „Refleksje“ 
o... sobie i o swojej „Joannie“. Przyznaje, że nie widział, 
żadnej swej sztuki na scenie paryskiei. Jest jednak szczerze 
pewny, że żadna nie wygląda dobrze. Nigdy bowiem nie mógł 
wytłumaczyć reżyserom i dyrektorom francuskich teatrów, 
aby powierzali role w jego sztukach jakim chcą aktorom, by- 
le nie tym, których Paryż wielbi ściślej, których wiełbią bul- 
wary paryskie. 

Gdy zamierzał wystawić w Paryżu pierwszą swoją sztu- 
kę „Candidę*, długo szukał tłumacza, bojąc się jak ognia 
wszystkich wielbionych pisarzy, bo każdy z nich, jak znako- 


mity w Paryżu aktor, uważałby przekład za okazję do włas- 
nego sukcesu. Wreszcie znalazł tłumacza w szeregach rady- 


kalnych pisarzy politycznych Augusta Hainona. 
Sztuka padła, Hamon „skończył się“ na terenie literacko- 


teatralnym, a Shaw był i jest zadowolony, bo przekład był 
dobry, świeży, uwzględniający tchnienie szekspirowskie, tak 


bliskie pisarzowi. Ocena sztuki była oczywiście zgodna z bul- 


grani. To jednak zo pisał o niej Catule Mendes, choć i 


ujemne od początku do końca, było szczere, sumienne i za- 


chwyciło Shawa, ile że ratowało w jego oczach reputację Pa- 


ryża. Albowiem „wogóle, powiedziałbym, paryżanie należą do 
tych, którzy najmniej na świecie posiadają savoir,vivre'u. O- 
becny sukces „Joanny“ w Paryżu jest dla Shawa — pełny, 
rekompensaty. Dla tłumacza, tego samego Hamona, również, 


Bo Hamon został przywrócony do życia, a Shaw „został od- 
kryty i prawie kanonizowany przez Paryż przed śmiercią“, 


Sens moralny tego zjawiska jest taki, że...* erudycia jest 
zbyteczną błahostką*. Anatol France poświęcił lata studiom 
nad historią XV wieku i napisał o Joannie książkę, która jest 
„gafią tak niestychaną, że tylko prawdziwie wielki Francuz 
mógł ją popełnić". 

Shaw czytał przez trzy dni z rzędu po dwanaście go- 


dzin protokóły procesu św. Joanny i procesu rehabilitacyjne= 


go. Rezultat? „Pewien uczniak angielski pisał do mnie; Wiem 
że mogę ię modlić do św. Joanny i że ona mnie pocieszy, 
choćbym nawet nie mógł się modlić do Chrystusa.‘ 

„Zapytuję się, kończy Shaw zjadiiwie, czy św. Joanna 
wywarła kiedykolwiek podobny wpływ na uczniaka francu- 
skiego“. 

Naizabawniejsze ze wszystkiego, to kłopotliwa sytuacja 
redakcji „Teps“, która zaprosiwszy złośliwego poetę angiel. 
skiego na lamy swojego pisma zaopatrzyła feljeton wstęp- 
nym komentarzem, usprawiedliwiającym. Jakby dla zaprze- 
czenia poglądom Shawa o złych manierach Paryżan, wstęp nie 
jest pozbawiony wdzięku i elegancji, widocznej choćby w 
zdaniu: „Nieco zła opiuja, jako autor „Świętej Joanny“ żywi 
o naszym Smaku, nie przeszkodzi nam wysoko cenić jego 
dzieła.“ 

Czy jednak nowy artykuł Shawa rychło pojawi się ra 
łamacii poczytrego organu paryskiego? 


(r) 
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OGÓLNY ZJAZD OFICERÓW REZERWY Z CAŁEJ RZE. 
CZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ WE LWOWIE 
odbędzie Się 6-g9 i 7-go września b. r. 

Targów Wschodnich. 


Program zjazdu obejmuje między innemi uroczystość po- 
święcenia płyty „Nieznanego Żołnierza“, zwiedzenie „Targów 
Wschodnich“, Panoramy Racławickiej, przedstawienie wałę 
o Lwów w roku 1918 — 1919 na historycznym wzgórzu „Wy- 
soki Zamek“, wspólne obrady, bankiet itp. 


Równocześnie obradować będzie Walny Ziazd Delegatów 
Centralnego Zarządu Związku Oficerów Rezerwy Rzeczypa- 
spolitej Polskiej nad sprawami co do których zapaść mają do- 
niosłe uchwały tyczące się całego Związku Oficerów Rezer- 
wy Rzeczypospelitej Polskiej. 

Komitet Zjazdu uzyskał dla Oficerów Rezerwy uczestni- 
ków Zjazdu 66 procent opustu ceny biletu w drodze powrot- 
nej oraz przygotował kwatery po cenach zniżonych i pewną 
ilość kwater bezpłatnych. Przybliżone koszty utrzymania 
przez przeciąg dwvgów dni wyniosą 25 złotych od osoby, wli- 
czając w tę kwotę należytość za kwaterę oraz udział w 
bankiecie. 

Zjazd ten ma charakter narodowo - państwowy, krajo- 
zńawczy i koleżeński i został zwołany na życzenie Kolegów 
ze wszystkich ziem Polski wyrażonym na Zjeździe Delegatów 
Związku Oficerów Rezerwy w Warszawie i Poznaniu, 

Celem Ogólnego Zjazdu Oficerów Rezerwy Rzeczypo- 
spolitej Polskiej jest obok doniosłci sprawy skonsolidowania 
Związku i ułatwienia najszerszym kołom Oficerów Rezerwy 
poznania naszych Kresów Polskich Wschodnio - Południo- 
wych. 

Każdy krok w tych stronach natrafia na niezbite dowody 
wielowiekawci kultury polskiej, którą ogniskuie w sobie „sem- 
per fidelis* miasto Lwów. 

Historia Lwowa, ten nieprzerwany łańcuch wysiłków Í 
heroicznych czynów, świadczy wymownie o: niezłomnej woli 
Kresów, należenia do Rzeczypospolitej Polskiej. 

Każdy Oficer Rezerwy odczuć winien ten nasz nakaz mo- 
ralny, wzięcia udziału w Zjeździe. Apel Związku Oficerów 
ze Lwowa do kolegów z całej Polski, znaleść winien silny 
oddźwięk, jakraiwiększa liczBa Oficerów Rezerwy powinta 
ziawić się na Zieździe i zamaniiestować swe solidarne sta- 
nowisko wobec idei Związku. 

Pisemne zgłoszenia uczestnictwa w Zjeździe  przyimui< 
do 3-go września br. Zarząd Oficerów Rezerwy we Lwow” 
ulica Kopernika nr. 20. -= Uczestnicy Zjazdu występuja ` 


w .czasię trwania 


27-go sierpnia 1925 r. 


Spraw, : 


Polski bilans handlowy w świetle cyfr. 


Zmienność polskiego bilansu handlowego jako główna przyczyna wahania się kursu 
złotego. 
4 : „ _ (Dokończenie.) 

Dalsze porównawcze badania naszego bilansu han- | falnemu załamaniu i tak zarówno wywóz bawclny jak 
dlowego nasuwają szereg ciekawych uwag i wniosków. |i tkanin bawełnianych spadł prawie o 50 proc. 

W pierwszej części niniejszego artykułu jaki się U- Jest to w związku z obecnym wielkim kryzysem W 
kazat we wczorajszym numerze rozrawiłem się z pro- |polskim przemyśle tekstylnym i próbami cześciowego 
duktami E artykułami roślinnego i zwie- | zlikwidowania go w Polsce i przeniesienia do Rumunii. 

ochodzenia. Za ir każ Ż P 
rzęcego P pomocą cyir wykazałem, Że Porównawcza tabela przywozu 


w I. półr. br. w stosunku do I półrocza ub. roku wzrósł 4 A 
kolosalnie przywóz zboża i mak chlebowych, a wzrósł artykułów przermysłowych do Polski. 
wywyz bydła i trzody chlewnej, nie do tego jednak sto- - 
pnia, aby ogólne saldo wywozu i przywozu artykułów 
toślinnego i zwierzęcego pochodzenia mogło urzymać 
się chociażby przy poziomie z roku ubiegłego. 

Obecnie po małym uzupełnieniu z zakresu wywozu 
niektórych towarów pochodzenia zwierzęcego i roślin- 
nego przejdę odrazu do zestawień bilansu artykulów 
przeroysłowych. 

Frócz wywozu bydła i trzody chlewnej wzniógł się 
kilkakrotnie wywóz skór surowych i wyprawianych. 


inspektora pracy p. Klotta odbywała sięwprzez cały dzień kon- 
ferencja z organizacjami robotników i przemysłowców w 
Sprawie możliwości zlikwidowania strajku w przemyśle me* 
talewym. Przedstawiciele organizacji robotniczych oŚwiade 
czyli, że gotowi sa na nowo podjąć rokowania o ileby prze” 
mysłowcy poczynili dalsze ustępstwa. Związek przemysłow: 
ców oświadczył, że deklaracja, złożona dnia 21 sierpnia br 
jest ostateczną i że ze względu na obecną konjunkturę gospo- 
darczą nie jest w stanie poczynić dalszych ustępstw. Wobec 
powyższego oświadczenia termin wspólnej konferencji na- 
razie nie zostal ustalony. Ze strony rządu są w dalszym cią- 
gu czynione starania, by straik przynaimniej zlokalizować, ue 
nikając rozszerzenia się go na inne gałęzie przemysłu. 

— O WZMOŻENIE KONTROLI NAD KASAMI CHO- 
RYCH. W związku z wykryciem paru defraudacji w prowin.. 
cjonalnych Kasachi Chorych, aktualną dziś stała się Kwestia 
wzmożenia nadzoru nad temi instytuciami, którym ubezpie-. 
czeni powierzają ciężko zapracowane grosze. Obecnie nadzór 
ten iest powierzony dwum instytucjom: Związkom Kas Cho- 
rych i Okręgowym Urzędom Ubezpieczeń Społecznych. Pier- 
wsze znajduje się dopiero w stadjum organizacji, a władze ich 
pochodzące z wyboru, nie zawsze mogą przejawić dostatecze 
ną samedzielność w stosunku do nadzorowanych kas. Obecnie 
zresztą wszystkie związki odczuwają brak gotówki. Okręgo= 
we Urzędy Ubezpieczeń w liczbie 3 dla całego Państwa, poe 


Waga w tonach | Wartośćw tys.zł p. 
Nazwa g = e | 
A l-s/e półr. | l-sze półr. | l-sze półr, | t sze półr. 
W E 
towarów 1924 roku | 1925 roku | 1924 roku | 1925 roku 
zzz p 


Materjały budowlane 
(oprócz drzewa) . , 72.194 | 330.8604 - 1.349 2.261 
SZKIENE ua. A 5 2.000 4.001 2.413 4.196 
Bawełna i odpadki . 23.452 | 82.108] 86.565 | 100.898 
Tkaniny bawełniane . 2.645 3.812 51,708 46.2355 


i rtość i a - _ į Jkaniny wełniane . 427 450 9.357 18:0791 > a RTA RA R : 
W I. półr. 1924 wartość wywozu skór surowych w zło BZ. eka 151 309 2018 419 | s adalace po kilku urzędników, nie są w stanie podołać pracy, 
tych opiewała na sumę 517000 zł, w I półr. 1925 — Owież wszslkA »53 620 9712 3.539 | Konieczną przeto jest rzeczą rozszerzenie etatu Urzędów U- 
4.244.000 zł. Galanterje ssd 1 412 635 5.351 8657 | bezpieczeń, co w wyniku nie obciążając budżetu, zapewni 


Wartość wywozu skór wyprawianych wzrosła w 
tyn samym czasie z 387.000 zł. p. na 1,839.000 zł p. War- 
tość wywozu niektórych innych surowców również zna- 
cznie się powiększyła. I tak np. wartość wywozu pa- 
pierówki w I. półr. 1924 r. wynosiła 1963000 zip. w I. 
półr. 25 r. 7659 zip., kłód, klonów i dłużyc z 4957000 
na 16,616.000, podkładów kolejowych z 3,927.000 na 
13,272.000. | 
„. Wywóz surowców i półfabrykatów w przemyśle 
drzewnym wzrósł kilkakrotnie. Wywóz gotowych wy- 
robów z drzewa wzrósł w znacznie mniejszym stopniu. 
Np. wartość wywozu mebli wzrosła zaledwie z 2713000 
zł na 38565000 zł. Co również uważać należy za obiaw 
niepomyślny, aby wywóz Surowców i półłabrykatów 
wzrastał a wywóz gotowych artykułów stał na miejscu, 
względnie nawet się cofa. : 


Porównawcza tabela wywozu 
artykułów przemysłowych z Polski. 


prawidłowy bieg prac, i wzmocni zaufanie ludności do Kas 


'Papier i wyroby ż pa- Chorych. 


ICER A ZO AE 7.726| 20.266]. 8.447 21.366 
Maszyny włókiennicze 1.555 3.194 4.920 12,081 
Maszyny rolnicze . . 2.356 4.116 4340 6.997 
Inne maszyny i apa- 
DALVA JR. e o © 11.600| 12.994) 19.904 23.225 
Samochody s. » » » 1.403 3.618 7.215 16.358 


Eoma RET" 


Sprawy morskie. 


— TRANSPORT DRZEWA POLSKIEGO DO AUSTRAL- 
JI NA DUŃSKIM ŻAGLOWCU, Na początku września zawinie 
do portu icden z naiwiększych statków żaglowych na śwłe- 
cie duński 5-cio masztowy statek metalowy „Kóbenharn*, 
Zdarza się poraz pierwszy, że tak wielki żaglowiec przybę= 
dzie do Gdańska. Statek ma 370 stóp angielskich długości I 
50 szerokości. Zbudowany został on w r. 1921 całkowicie ze 
stali. Zabierze on polskie drzewo i uda się do Australii. 


Kronika gospodarcza 


— PERTRAKTACJE MIN. HANDLU Z PRZEMYSŁOW»= 
CAMI NA GÓRN. ŚLĄSKU. Dowiadujemy się, że w ciągu b 
tygodnia przybędzie do Katowic minister przemysłu i handlu 
Klarner w towarzystwie urzędiika Ministerstwa. Minister per= 


W polskim imporcie najcharakterystyczniciszy jest 
wzrost przywozu surowców bawełnianych, co łącznie ze 
zmniejszeniem się wywozu gotowych wytworów bawel- 
nianych świadczy, że w znacznym stopniu pracowaloa 
w tym okresie na skład, dotyczy to przedewszystkiem 
łódzkiego i biaiosiockicgo przemysłu bawełnianego. Ró- 
wnocześnie dzieki różnym podknięciom się w polityce 
celnej przywóz manufaktury do Polski wzmógł się zna- 
cznie. Bielizna, galanterija, odzież, oto te wytwory, któ- 
re również w znacznym stopniu przyczyniiy się do za- 
łamania polskiego bilansu handlowego. 

Polski przemysł tekstylny z jednej strony stracił zna- 
czną część rynków zagranicznych, z drugiej zaś strony 


PZODRO A O OE WW EE A WO OOO PE O ET EE 


Waga w tonach Wartość w tys. złp. 


Nazwa OCZS cz ha nie zdcłał opanować całkowicie rynku wewnętrznego. | traktować będzie z przemysłowcami, a w przyszłą niedzielę 
towarów l-sze półr.| |-sze półr.| l-sze półr.| l-sze pólr, Byia to chwila, kiedy nawet sprzedaż z pewną stra- | weźmie udział w otwarciu ruchomej wystawy przemysła kra» 
1924 roku | 1925 rokn | 1924 roku | 1925 roku |fą mogiąa Się okazać dla tego przemysłu ie jowego na Górnym Śląsku. 
> cd pracowania na skład i pozwolenie na to, aby ryne 4 

Gent ...... | 16098]a 241) « 1.178 24 PY 28 mt U ; = REGLAMENTACJA PRZYWOZU. Ze względu na li= 
Szkło i wyroby szkla- "— = kayn apstal częściowo opanowany, przez wyroby za tane zapytania, tak telefoniczne jak i pisemne co do proces. 
Ne. o a wo to 1.598 968 . AE ZIE. E A 4 A ury, jaka zepisat ostał lu u kania wolenia 
(LIN REB c OE E 5.233 9.158 3549 6.533 W przemyśle metalowym najbardziej zwraca Maze ARESA ou nów. B a A z" prodrgstowo » Han- 
Bawełna i odpadki . 558 568 1.282 kr źtiączny wzrost przywozu maszyn włókienniczych, tol- | jlowa jeszcze raz zwraca uwagę na przepisy zaWórte w: jej 
tkaniny bawełniane . 3.006 1.677| 33.181) 19.860 |niczych i innych maszyn. co jako dążność do uprzemy- | opublikowanym komunikacie z dnia 15 bm. | prz ka 2e 
Odzież wszelka . . . 23 27 622 1.160 | szowicnia kraju uznać należy za objaw korzystny. AmC ny ic z dnia . I przypomina, 
(zalanterja 40 37 1.147 ea R a E C NASZ RES < >x | firmy zarejestrowane w obwodzie Izby Przemysłowo-Elan= 
Celulcza „-- - . . 6403] 9531] iess)  297aj|] mie ubolewać ualcży, że przemysł sg tę 4 dlowej Grudziądzko - Starogardzkiej, o ile mają zamiar w 
F'apier i wyroby z pa- nie jest w stanie nasycić w zupełności rynki ipea ya ciągu nastepnych czterech miesięcy t. zn. do końca br. im- 
PIERO 40. ge. do" sia 1.972 3.646 2.376 4054 | Reszta maszyn w Polsce przeważnie się nic wyrabia, | portować nazwane zakazane do przywozu towary z zagra- 


Alawozy sztuczne . » 17.204 17,547 2.291 1.692 
Nafta . . . ««* 39.919| 26.705 5.059 3.566 
Węgiel kamienny , . |5.975.621 | 4.770.011 | 169.327 82.257 
Żelazo wszelkie . a « 50.225] 40.9387]  15.124| 11.146 


wobec czego muszą być sprowadzane z zagranicy. 

Charakterystyczny jest znaczny wzrost przywozu 
(trzykrotnie większy niż w roku ubiegłym) maszyn włó- 
kienniczych, który należy tłómaczyć jako dążność pol- 
skiego przemysłu tekstylnego do wymiany dawnych nie- 
konkurencyjnych i o starym systemie maszyn na nowe, 
konkurencyjne. k : 

Wzrósł też i to dosyć pokażnie przywóz samocho- 
dów do Polski, z 7215000 zł na 16358000 zł, a więc 
przeszio dwukrotnie. | 

Reasumując, należy stwierdzić, że do załamania się 
polskiego bilansu handlowego najbardziej się przyczynił 
znaczny wzrost przywozu zboża, mąki, bielizny, odzie- 
ży, gałanterii samochodów, maszyn przemysłowych i 
roiniczych. A iednocześnia znaczne zmniejszenie się 
wywozu wytworów naszego przemysłu tekstylnego (go- 
towe wyroby bawefniane) i metalowego oraz zmaiejsze= 
nie się eksportu wegla. 


nicy, wnieść podania najpóźniej do dnia 27 sierpnia br. do 
Izby Przemysłowo - Handlowcj Grudziądzko - Starogardze. 
kiej w Grudziądzu, ul. Lipowa 31, adresując je przez Cen- 
tralną Komisję Przywozową w Warszawie do Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu. 

Podania te sporządzono w dwóch równobrzmiących ega 
zemplarzach, z których jedno (oryginał do Ministerstwa) ma 
być zaopatrzone w stemple 2,00 zł, muszą zawierać nastę- 
pujące dane: 


1. Nazwę sprowadzić się mającego towaru z podaniem 
pozycji taryfy celnej; 2. ilość towaru; 3. waga towaru; 
4. wartość towaru; 5. skąd ten towar importuje; 6. Przez 
którą Komorę Celną ma towar wejść w granice Rzplitejy 
7. Zapodanic, czy pozwolenie przywozowe potrzebne jest pe~ 
tentowi zaraz, czy też może być wydane później. 

Do podania należy dołączyć 10 zł. tytułem opłaty manie 
pulacyjnej. Podania wniesione po tym terminie lub też nie« 
ostemplowane wreszcie bez załączonych 10 złotych, jaka 
opłaty manipulacyjnej, nie będą uwzględniane. 

Centralna Komisją Przywozuwaą, jakoteż Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu nie będą uwzględniały podań bezpośree 
dnio do tych instytucji wniesionych. 

Izba Przemysłowo - Handlowa 
Grudziądzko - Starogardzka, 


— PRZED WYSTAWĄ W GNIEŹNIE. W związku z Wya 
stawa, laka odbędzie się w czasie od 12-go do 20-20 wrześniś 
br. w Gnieźnie, panuje tam ruch gorączkowy nietylko na te< 
renie samej Wystawy, lecz w calem mieście. Jak wiadoma 
starożytny gród Lecha rozłożył się na powierzchni pagórı 
kowatej wokoło prastarej katedry. Skutkiem tego aczkok 
wiek sama katedra stoi na pagórku, położony o kilkaset mes 
trów. rynek zasianiał do tego stopnia widok, iż utarło się 
zalanie, że widoczną ze wszystkich stron na dalekich prze- 
strzeniacli Katedrę gnieźnieńską w Gnieźnie samym trzeba 


BR 


W wywozie artykułów względnie surowców prze- 
mysłowych, najbardziej się rzuca katastrofalne znrmiej- 
szenie się eksportu węgla za granicę, którego wartość 
wywozu, ciągle w porównaniu tego samego okresu cza- 
su spadła o olbrzymią sumę 87 070000 milj. złp, 

Wartość wywozu w przemyśle metalowym zarówno 
surowców jak i fabrykatów i półfabrykatów również, 
moza niewielkimi wyjątkami, spadła dość znacznie nn. 
Żelazo o całe 4000000 złp. |. l e ~e 
' Jedynie wywóz blachy cynkowej wzinógł się dość 
iznacznie. To samo dotyczy wywozu celulozy, papieru, 
iinu, Konopi i galanterii są to jednakże dość drobne po- 
wycie. Najważniejsza obok węgla pożycja dotycząca 
przemysłu tekstylnego, w owym czasie uległa katastro- 


z EZ a z r O O EE, 


Jerzy Kruszewski. 


ET 


m 
| - Konterencja bankowa. 
LF Tak nas informują, Rząd, w zrozumieniu ciężkiej sy- | ki państwowe kredytów, cały szereg banków znalazło się 
wro Pec aw zwołuje w najbliższych |w ciężkiej sytuacji, a to wskutek braku środków obro- 
dniach Konierencię z udzialem przedstawicieli banków |towych. Banki nie mogą inkasować należności od swo- 
elem uzgodnienia wspólnej akcji. j icli dłużników, jak również mie mogą uruchomić swych 

W związku z ograniczeniem przez Bank Polski i ban- lattywów, co utrudnia pokrywanie zobowiązań. 


ŻA. 


W 0%, da nc 3 PPGR 


A z łczie gospodarcze, Weźmie też w nief udział "BE państw 
Sprawy Kupieckie. "W aira w 
=- L KUPCY NIE CHCA SPRZEDAWA Ć TOWARÓW ZA- e względu na wielkic korzyści, jakie odnieść może każdy 


W e BI a zwiedzający Targi iesteśmy proszeni ze strony Komitetu o 
GRANICZNYCH. Na rynku warszawskim daje się zauważył | zorganizowanie wycieczki rolników Pomorza na wystawę. 


iż cały szereg firm posiadających towary zagraniczne, WSZY | Uczestnicy jej korzystają ze zniżki biletu o % ceny. O ile $ À 
muje się od wyprzedaży. Tłumaczy się to niepewnością moż- | zgłosi się wielka ilość osób wycieczka odbędzie się zbiorowo. | dopiero szukać. Wobec tego postanowiono rynek i przy- 
ności poczynienia nowych zakupów, wskutek restryksji îm- Najbardziej zajmujące, jak nas informują będą na wysta- legła ulicę T umską obniżyć, a ponieważ pomnik Bolesława 
portowych. Specjalnie powstrzymywanie się od sprzedaży da- wie dni 9, 10 i 11 wrzesnia, w którym to czasie zjadą też do Clirobrego stanie Przed Katedrą, prace te muszą być przy 
je się zauważyć w handlu futrami, materjałami optycznemi I] Lwowa liczne wycieczki zagraniczne. halmniei w części ukończone do dnia 12 września, Pracy, 
częściami samochodowemi. Trudności w nabywaniu części jeszcze dużo, a termin się zbliża, pośpiśch więc i ruch gorącz« 
samochodowych grożą właścicielom wozów unieruchomie- kowy jest zupełnie uzasadniony. Niemniej jak koło Katedry, 
niem maszyn, w razie nieznanych nawet uszkodzeń. panuje przyspieszone tempo prac na terenie Wystawy. Sta- 


Prosimy uczestników wycieczki naszej o możliwie rychłe 
zgłoszenia, ponieważ musimy się wystarać o legitymacje 


zniżkowe. nął już gustown: à H 
: p - y pawilon przeznaczony dla rolnictwa I prze= 
n Pomorska Izba Rolnicza. mysłu domowego o przestrzeni 700 m. kw., pawilon leśny, 
Sprawy rolnicze A M poświęcony wyłącznie tej dziedzinie oraz pawilon dla prasy, 
a Sprawy socjalne Największy kolos o przestrzeni 1700 m. kw. jest już pod 
— WYCIECZKA ROLNIKÓW Z POMORZA NA WYSTA- dachem i będzie również w najbliższych dniach wykończony, 
WE WE LWOWIE. W czasie od 5—15 września rb. odbędą — KONFERENCJA W MIN. PRACY W SPRAWIE LI- | Pawilon ten jest przenaczony dla przemysłu 1 rękodzieła, 


sie doroczne V. Międzynarodowe Targi Wschodnie we Lwo- | KWIDACJI STRAJKU METALOWCÓW. Dnia 25 bm. w Mi- 


| i Przystąpiono również do wybudowania 600 metrowej po- 
wie, Wystawa uwzględni w. dziale rolniczym wszystkie ga- uisierstwie Pracy j Opieki Spol- pod kierownictwem głównego 


Xtej hali dla ciężkiega przemysłu i ceramiki budowlanej. 


Komitet Wystawy pragnąc jak naidalej pójść na rękę sferom 
przemysłowo - rzemieślniczym, które znajdują się w bardzo 
ciężkim poiożeniu finansowe. przedłużył termin przylmo- 
wania zgłoszeń do dnia 31 sierpnia br. włącznie. Po wspo- 
mnianym terminie zostanie lista zgłoszeń nieodwołalnie zain- 
knięta, gdyż lista wystawców do tego czasu musi być podana 
do „Przewodnika po Wystawie“. Pozamieiscowym przyby- 
wajacym na Wystawę przysługuje prawo korzystania 6674% 
zniżki kolejowej, wystawcom zaś, gratisowy transport eks- 
ponatów w drodze powrotne. Aby wszystkim zdążającym 
na Wystawę do Gniezna zabezpieczyć odpowiednie pomiesz- 
czenie, Komitet Wystawy uruchomił odpowiednie biuro kwa- 
terunkowe, które na życzenie dostarczy każdą ilość kwater 
po cenach przystępnych (wszelki wyzysk wykluczony). Dla 
wygody publiczności będzie na terenie Wystawy umieszczona 
poczta, telegraf, telefon, radio, restauracja położona w cieni- 
stym ogrodzie, graniczącym z Wystawą, koncerty itp. Je- 
dnem słowem Komitet Wystawy dokłada wszelkich starań, 
aby udogodnić i uprzyjemnić pobyt tak licznie z bliska i z da- 
leka spodziewanym miłym gościom. 


— OBIEG PIENIĘŻNY W POLSCE. Na dzień 20 lipca 
br. pozostawało w obiegu 440.841 tys. zł w biletach Banku 
Polskiego, 133.582 tys. zł w bilonie i 112.015 tys. zł w biletach 
zdawkowych. Razem pozostawało w cbiegu 686.438 tys. zł. 
Zapas kruszców, walut i dewiz służący za podstawę do emisii 
banknotów. wynosił w tymże dniu 121,3 milionów w złocie 


Wiadomości bieżące. 
KALENDARZ: Czwartek 27-go sierpnia Józefa Kalas. 


Wschód słońca 5 3 zachód 6 59 
Wschód księżyca 1 46 zachód 10 41 


* 

BIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. otwarta w dni powsze- 
dnie od godziny 5—7, dla dzieci w środy i soboty od 
godzi 4—5, 

4 x% a 
DYŻURY APTEK NOCNYCH. 
Apteka pod Koroną i Apteka pod Gwiazdą od 24 do 28 bm. 
x 


—** Drukarnia Pomorska Oraz redakcja „Głosu Pomor- 
skiego“ z dniem dzisiejszym połączona została trzecim nume- 
rem telefonicznym nr. 66. Numery telefonu od dziś są zatem 
następujące: 50, 51 i 66. 


—** Dyrekcja Zjednoczonych Teatrów miciskich Byd- 
goszcz—Toruń—Grudziądz podaje do wiadomości, że wyłącz- 
ne prawo na wydanie Wielkiego programu na rok 1925/26 
posiada firma „Par“, Polska Agencja Reklamy, Oddział w To- 
rumiu. (Patrz ogłoszenie w numerze dzisiejszym „Głosu Po- 
morskiego). 


—** Nadzwyczajne pociągi do Warszawy. Aby umożliwić 
letnikom na Helu dogodnego powrotu do poszczególnych miast 
dyrekcia kolejowa uruchomiła od dnia dzisieszego nadzwy- 
czajne pociagi na linji Hel—- Warszawa i z powrotem. Pociągi 
te kursować będą do dnia 1 września br. 


Odiazd z Helu godzina 20,05 
Przyjazd do Pucka Rai KE) 
Odjazd z Pucka A 22.03 
Przyjazd do Gdańska s 0.25 
Odjazd z Gdańska 0.33 
Przyjazd do Tczewa 3 1.17 
Odiazd z Tczewa 7 2.00 
. Przyjazd do Laskowic 4 3.23 
Odiazd z Laskowic * 3.41 


Przyjazd do Grudziądza 
Odjazd z Grudziądza 
Przyjazd do Iłowa 
Odjazd z Iłowa 
Przyjazd do Warszawy (dw. gdański) 
Przyjazd do Warszawy (dw. gł.) 
Z Warszawy (dworzec główny: 
Odjazd 


w 17.30 
Przyjazd do Grudziądza 5 0.26 
Odiazd z Grudziądza 5 0.36 
Przyjazd do Laskowice i 1.01 
Odjazd z Laskowiz nr a129 
Przyjazd do Tczewa S 2.57 
Odjazd z Tczewa A 3.16 
Przyjazd do Gdańska 5 3.55 


Odjazd z Gdańska «= AE 


—** Oryginalna lampka. Na ulicy Słowackiego, jak wia- 
domo idealnie ciemnej, a zatem stanowiącej idealne schronisko 
dła różnych podejrzanych typów ściganych w nocy przez po- 
lcię, znajduje się jedyna lampa, która ostatnio jak każda l- 
stota rodzaju żeńskiego nabrała kaprysów. Otóż w dzień, 
kiedy światła sztucznego potrzebują tylko Diogenesi szuka- 
jący „człowieka“ (dziś taki warjat siedzi w Tworkach lub 
Kulparkowie) lampa wspomniana świeci aż za jasno. w nocy 
natomiast Śpi niefrasobliwie, ani myśląc nawet świecić. Mo- 
żeby tak odnośne czynniki wglądnęły w tą sprawę i strajku= 
jacą lampę doprowadziły do porządku? i 

—** Przypadkowe otrucie. Dowiadujemy się, że dziś ma 
słę odbyć sekcja zwłok zmarłej skutkiem otrucia matki zna- 
nego fotogruia p. Bolesława Langego $. p. Emilii Lange. Zmar- 
ła, chcąc się napić wódki. przeż pomyłkę wypiła coś innego, 
ponosząc skutkiem tego okropną Śmierć w mięczarniach. Dzi- 
siejsza sekcia zwłok wykaże, jaka trucizną otruła się śp. 
Langowa, o czem zawiadomimy jutro. 

—** Dziwne koleje depeszy zratulacyjnej, Właścicielka 
restauracji „Pod Zagłobą* w Grudziądzu v. M. Jankowska 
(Radzyńska 11) w dn. 9 VII br. wvsłała telegram gratula- 
cyjny do m.lKoła w b. Kongresówze. Pomimo. że od daty wy- 
Slania upiynęło kilka tygodni, adresatka deneszyv dotychczas 
wie otrzymała. Czyżby aż tak długo trzeba było szukać mia- 
sta Koła? 

—** O gwóźdź w chlebie. Wskutek wczorajszei notatki, 
tycząceji gwoździa i sznurka, jakoby znalezionych przez pew- 
nego obywatela (który nam tę wiadomość zakomunikował) w 
chlebie, pochodzącym z piekarni p. Z. przy ulicy ks. Budkie- 
wicza, zgłosił się do nas zainteresowany p. Z., właściciel pie- 
karni, prosząc o wyjaśnienie. Otóż zdaniem p. Z. fakt znale- 
złenia gwoździa jest zmyślony gdyż po pierwsze mąkę przed 
wsypaniem jej do bajty. uprzednio się przesiewa przez sito 
tak geste, że nietylko gwóźdź, ale nawet szpilka by się nie 
=reacjsnęła, po drugie zaś przy, wyrabianiu ciasta jak i przy. 

J 


| 


"GE. O S PO MOR SK I 
(1 styczeń br. — 103,4 mili. zł) į 91,1 mili. w walutach i dewi- 
zach, wobec 269 milj., walut i dewiz na dzień 1 stycznia rb. 
Jak widać z powyższych cyfr, pokrycie w złocie uległo w 
ciągu ubiegłego półrocza nieznacznemu zwiększeniu o 17.9 
milj. zł, natomiast zapas walut i dewiz zastraszaiąco zinalał o 
177,1 milj. zł. 

— POKAZ HODOWLANY. Zgłoszenia wystawców zagra- 
nicznych na pokaz  hodowłany, jaki się odbędzie 
w tym roku na Tergach Wszhodnich, postępują nie- 
przerwanie naprzód. Ostatnio napłynęły nowe zgłoszenia z 
Norwegji, Francji, Austri itd. 

— TARGI GDAŃSKIE. Targi Gdańskie odbedą się cd 
24 do 27 września. Chociaż zarzad targów nosił Się Z za- 
miarem poniechania ich. Targi zapowiadają się bardzo slabo. 


Z ruchu wydawniczego. 


— „ŚWIAT KUPIECKI. Na treść ostatniego Numeru 
17 „Świata Kupieckiezo*, organu Rady Związków Towa- 
rzystw Kupieckich Zachodniej Polski, składa się: 1. O kredyt 
dla rzemiosła i handlu. 2. Doniosłe kroki Banku Polskiego 
— Tomir. 3. J. Klejnot — Turski. — Co należy uczynić jesz- 
cze dla powstania naszei marynarki handlowei. 4. B. Sikor- 
ski. — Ustawa o podatku przemysłowym. 5. Kaz. Grochow- 
ski, Harbin — Znaczenie handlowe m. Hankow. 6. Regla- 
mentacja. 7. Przegląd krajowy i zagraniczny. S. Podatki 
i świadczenia i inne, 


i 


robieniu bochenków chleba. przedewszystkiem piekarz-werk- 
majster pokaleczył by sobie o ten gwóźdź rece. W sprawie 
sznurka znalezionego w bułce, właściciel piekarni wyiaśnia, 
iż mie stwierdzono dotychczas, czy bułkę tą kupiono w po- 
wyższej piekarni. 

—*» Zarząd Związku Towarzystw Kupieckich komunikuie 
niniejiszem, że konferencia sprawozdawcza z posiedzenia piąt- 
kowego w Ministerstwie Skarbu, która miała się odbyć w 
ub. poniedzialek i wskutek nagłej choroby referenta musiala 
wypaść, odbędzie sję nieodwołalnie dziś w środę o godz, 8-ej 
w lokalu Centrali. Referat przejął p. poseł Krzywiński. Z vu- 
wagi na ważność obrad zaprasza się wszystkich członków 
Towarzystwa Kupców Samodzielnych do licznego udziału. 

—** Oryginalna tranzakcja handlowa. Przed paroma 
dniami majster piekarski R. chciał sprzedać pewnemu maj- 
strowi rzeźnickiemu W. swoją nieruchomość, składającą się 
z komórki i podwórka na ul. Murowei. Niewiadomo z jakiej 
przyczyny, zamiast tego za tą samą kwotę 2000 złotych, sprze 
dał temuż p. W. swój domek z piekarnią przy ul. Dłuciei. 
Zdumiony i uradowany z tej tranzakcji p. W. wziął formalny 
już akt kupna do kieszeni, zapłacił gotówka 2000 złotych i 
poszedł oblać ten wspaniały interes, gdyż wartość kupionego 
objektu przewyższa kilkakrotnie zapłaconą cenę. Tymczasem 
pan R. zorjentowawszy się, jakie kapitalne głupstwo popełnił, 
ze łzami w oczach przybiega prosić o unieważnienie całej 
tranzakcji, Wytrzymawszy go jakiś czas w niepewności, pan 
W. nakoniec oddał akt, kontentując się zamienieniem kupio- 
nej tak oryginalnie tanio piekarni i dom na chlew czy komorkę 
z podwórzem. Rzecz cała skończyła się tem, że ostatecznie 
P. R. za swoją nieuwagę musiał zapłacić tylko podwójne 
koszta obi tranzakcii, no i postawić solidna kolację. i 

—'* Kradzież kieszonkowa. Wczoraj w godzinach papo- 
ludniowych na dworcu kolejowym zdarzył się wypadek, stwier 
dzający, że złodzieje kieszeuknwi hynaimnicj nie i 
strajku, Oto przyjezdny mieszkaniez Nowej Wsi p. Józef Ja- 
siński powiatu grudziądzkiego zameldował że nieznany spraw- 
ca, sięgnąwszy przez pomyłkę do jego kieszeni zamiast do 
swojej, znalazł tam portfel zawierający 540 złotych i różne 


dokumeuty. Korzystając z tki“ i 
umenty. z „pomyłki“, „roztarzniony* jego- 
mość zabrał portfel i $ * Jastńsk 


dopiero później, skons 
że został okradziony. 

Wypadek powyższ 
i wyieżdżających, 
własności, gdyż ja 
statnio przybył jakiś rzezimieszek na zoś 
dworcu kolejowym. 


__te e Doa :2 

PE A sgszowanie złedzieja. Dziś rano funkcjonariuszom 
eS u sS edczego udało się przytrzymać poszukiwanego od 
„da niejakiego B.. z ulicy Czerwodwornei, oskarżonego o 
AE Sia «ABP kradzieży przed niedawnym czasem. B 
o tymczasowo w areszcie policyjnym aż ji 

t I Ż do 5 

p. prokuratora. ai 


(TB Kradzież pieniędzy z listu, W niedzicię około zodz. 
2-ej popołudniu pewien obywatel tut, nadał list polecony do 
swej siostry zamieszkałej w okolicy Poznania. W liście tym 
przesyłał jej 50 złotych, będąc pewnym, że drogą ta otrzyma 
ona pieniądze bez kłopotu legitymowania sie itp. cerecicl! 
Tymczasem, ku nieromiernemu zdumieniu, wczoraj en 
ten otrzymuje odpowiedź, że... siostra list otrzymała "ale 
pieniędzy w liście nie było. Wobec tezo zdumiony mat 
ciągle nadawca zapytuje, iakim sposobem z zamkniętej Kac 


perty mogły się same pieniądze ulotnić, i czy tutaj nie brała 


przypadkiem udziału ręka ludzka? Ponieważ ; 
3 cważ e 
fakty zdarzaj aż tego rodzai 


a się dość często, czujemy się z obowiazk 
Ng Pr Sias je cz Nz: 7 wiązku 
ostrzedz publiczność, aby wszelkie pieniądze wysyłają tyl- 
ko przekazem, gdyż za zgubioną tego rodzaju przesyłkę pic- 
nięzną poczta nie odpowiada. | 


—** Kronika policy 


tatowawszy brak portfelu, domyślił się, 


y nakazuje nam ostrzedz przyjezdnych 


chne występy na 


olicyjna. W ciagu doby ubiegłej wizytowa 
tut, Komende Pelicji komendant Okręgu Pomorskiego pali nna 
spektor Wyzimirski. Inspekcia wypadła hardze pomyślnie. 

W reianię 2-go komisariatu Pol. nocv ubieałej aresztowa- 
roi kohieię za uprawianie nierządu. Prócz tego spisano 12 
pratckółów za różne wykroczenia przeciw przepisom poli- 
cymo-administracyihnym, oraz 5 protokółów za przekrocze- 
nie przepisów policyina-mefdunkawych. 

W rejonie 5-g0 komisarjatu aresztowano nocy ubieglej 
2 podejrzanych osobników. oskarżonych o włóczęgostwo, ale 
jak się dowiadujemy, zarzuca się im podobno również i inne 
nieco sprawki. Ze względu na ciągle powtarzające się drobne 
wykroczenia przeciw przepisom tyczącym jazdy na rowerze. 
policja postanowiła sprawę tę potraktować nieco ostrzej i 
karv nakładane dotychczas zwiększyć. Wczoraj znowu spi= 
sano 2 protokóły za jazdę rowerem po chodniku. Oprócz tego 
w tymże komisariacie spisano jeszcze 6 protokółów za różne 
drobne przekroczenia przepisów policvjno-administracyinych 

W rejonie I komisarjatu aresztowano 1 kobietę - prosty- 
tutkę za przekroczenie przepisów  policyjno-obyczajowych. 
Więcej aresztowań nie było. Spisano natomiast cały szereg 
protokółów za różne wykroczenia, jak i w poprzednich ko- 


ogłositt 


ulotnił się tak delikatnie, że p. Jasiński 


aby odtąd dobrze strzezli swej osobistej 
k się należy domyślać, do Grudziądza 0- 


27-g0 słerpnia 1925 r. 


zj ZZA ZE ZSZ SS LC CZŻOODC LCL 


Giełda pieniężna. 
Złoty w dniu 25 sierpnia 1925 r. 

Gdańsk złoty 85.04—88.26, przekaz na Warszawę 34.99— 
87.29, Berlin złoty 71.04-71.76, przekaz na Warszawę lub Kato- 
wice 70.92-—71.28, przekaz na Poznań T1.32—71.58, Zurycł 
przekaz na Warszawę 87.00, Londyn przekaz na Warszawę 
28.50, Wiedeń złoty 117.25—118.00 przekaz na Warszawe 
119.45——119.05, Praga złoty 566—569, przekaz na Warszawę 
560—572. Budapeszt złoty 12145—12295, Czerniowce przekaz 
na Warszawę 34.00, Bukareszt przekaz na Warszawę 34.50. 


KURSY ARBITRAŻOWE WALUT w ZŁ 


któremi nie dokonywa się obrotów oficjałnych na 
Giełdzie w Warszawie 25. 8. 25. r. ., 


Arbitraż na: 
“Zurych | Londyn 


Belgrad 931 — 
Buaptszt 73.23 13.17 
Bukareszt 2.72 2.61 
Oslo 99,74 100.34 
Helsingfors — 13.14 
Konstantynopo — = 
Kopenhaga » 124.08 125.01 
| Sika 3,76 3.78 


Sofia 
nmisariatach, z tą różnicą, że większość przypada na wykro 
czenia tyczące przepisów ruchu automobilowego. których by» 
ło aż pięć. 

—-+* Podziękowanie. Z tytułu zawartej ugody przed Se 
dzią rozjemczym, p. dyr. Barańczakiem, otrzymałem dla sie- 
rot od p. Krzyworzyńskiego 10 zł i od p. Gierlickiej 20 zł, 
więc razem 30 zł, za które składam serdeczne „Bóg zapłać“ 

Ks. Dembek, dziekan. 
RUCH TOWARZYSTW. 

—(rt) Tow, Polskich Kupców Detałistów zaprasza człon: 
ków i sympatyków na zebranie miesięczne, mające się od: 
być w środę dnia 26 bm. w lokalu p. Wład. Zielińskiego 


Długa 16. (3551) 
Na porządku dziennym bardzo ważne Sprawy. 
O jaknajliczniejszy udział prosi Zarząd. 


--(rt) Konferencja Pań Miłosierdzia św. Wincentego 4 
Paulo przy Farze komunikuje. że po przerwie wakacyjnej od- 
będzie się jak zwykle miesięczne zebranie w piątek 28 bm. 

godzinie 5-ci popołudniu w sali parafialneii Na porządku 

dzicanym wykład ks. dziekana Dembka i rozmaite sprawo* 

zdania. O liczny udział członków prosi (3825) 
Zarząd Koni. Pań Mił. przy Farze. 

—(rt) Zebranie filji robotniczej i rzemieślniczej Ch. Z. Z. 
odbędzie się w czwartek dnia 26-go bm. o godz. 6-ej wiecz. 
w Hotelu Warszawskim. O liczny udzial proszą (38M 

Zarządy. 

—(rt) Zebranie Stowarzyszenia Lokatorów miasta Gru- 
dziądza odbedzie sie w czwartek. dnia 27 bm. o godzinie 6-41 
wieczorem w lokalu pana Dubalskiczu (Flora) Wstep tylko 
za okazaniem legitymacii. (3571 

O liczny udział członków prosi Zarząd, 

Z KIN. 

4 KINO „ORZEŁ* na otwarcia sezeni 19256 wyświetla 
dwa wielkie szlagiery: 1. „ZALOTNY KSIĄŻE, wspaniałe 
arcydzieło iihlnowe w 8 akt, które świeciło wielkie triumfy 
w naiwiększych teatrach Europy, ulrzynuąc się na ekranie 
przez dłuższy czas. W rolach głównych Natalia Kowanko, Mi- 
kołaj Kolin, Jaque Cetalin i Claude France, 2. NOWOCZESNY 
DON KISZOT. największa komcdja.w 6-ciu aktach z udziałem 
naiwiększezo komika świata Harold Lloyda. Razem 14 wiel- 
kich aktów. Penadto na scenie wystepuje zany i lubiany ar- 
tysta petersburzskiei opery p. Burłak. Program jest tak bo- 
gaty, że warto go zobaczyć. Początek o godz. 0.45 i 8.13. 


Z Pomorza 


ŚWIECIE. (Święto przysposobienia wojskowego). 
Komitet Wychowania Fizycznego na miasto i powiat Swiecie 
urzadził w dniu 15-g0 bim. Święto Przysposobienia Wojsków 
wego cclem zainteresowania społeczeństwa o rozwoju fi- 
zycznem naszej młodzieży. oraz wykazania, że obowiązkiem 
każdego dobrego obywatela jest opanowywać trudności, 
związane z przygotowaniem wojskowem, by w razie potrze: 
by stanąć w obronie Oiczyzny. 

W tym dniu odhyło się również poświęcenie placu spor- 
towego. O godz. 9-tej rano odbyła się msza św. w kościele 
poklasztornym. W godzinach popołudniowych zorganizów a: 
no wyścigi kolarskie na przestrzeni Świecie—Rynek — Lae 
Skowice. Popołudniu odbyła się przed szkołą wydziałową 
zbiórka towarzystw. Stąd ruszył pochód przy dźwiękach or 
kiestry w kierunku placu sportowego. Tamże eczekiwali 
przedstawicicie władz i duchowieństwa. Po odpowiedniej 
przemowie, p. burmistrz Kostka przeciął wstęgę. Uroczy» 
stego aktu poświęcenia boiska dokonał ks. proboszcz Konilze* 
Przemawiał jeszcze p. kpt. Bylicki z P: K. U. Grudziądz. Na- 
stąpił ciag dalszy zawodów sportowych. Zwycięzcy otrzy: 
wali dyplomy i cenne nagrody. Po skończonych zawodach 
odbyła się na sali w Strzelnicy zabawa taneczna. 

—*e NOWEMIASTO. (Pożar). W dniu 20 bm. o godz. 
s-mej wieczorem sygnał alarmowy syreny pożarniczej ©5- 
wieścił mieszkańcom miasta wybuch pożaru. Rychło zauwa. 
żano po kłębiacym się dymie i czerwonych językach. oghio- 
wych. gdzie iego siedliska. Otóż w ulicw Mostowej niedaleko 
Rynku, chlew z stajnią na podwórzu kupca oberżysty p. Pa- 
włowskiego stał w piamieniach. Dzielna nasza straż pożar: 
na stanąwszv piarunem na zew syreny na placu pożarniym 
odrazu zabraia się do pracy. Aczkolwiek zabudowania chle- 
wnego oparowanego całkowicie przez pożar, który znalazł 
w zapasach siana nagromadzonych na poddaszu podatni po- 
karm, uratować nie było można, to jednak udało się i zlo- 
kałizować pożar i uchronić przed nim żywy inwentarz, tak 
że ofiarą pożaru padł tyiko chlew i złożone w nim siano. 
Przyczyna pożaru nieznana. ° 

—** TUCHOLA. (Gęsi pomorskie do Niemiec). Na 
dworcu tutejszym jak i na staciach w głębi borów Tuchol- 
skich załadowuje się od paru tygodni wielkie ilości gęsi po 
morskich. Wysyłkę uskutecznia się za pomocą wagonów, ne 
piętra podzielonych, z których każdy może pomieścić 1200 
gesi. Przewóz przez zranicę polsko - niemiecką jest wolny 
od cła. Transporty, idą na rachunek grosistów z Neu-Tre 


M: 


ra 
F 2l-go sierpnia 1925 r. 
EE n 
blin; pośrednicy, zakupujący dla grosistów płacą za gęś prze- 
ciętnie 6 złotych. 

—** CZERSK. (Budowa linii kolejowej). W tych dniach 
rozpoczęto prace przygotowawcze do budewy linii Czersk— 
Wiele. Temsamem dużo bezrobotnych otrzymało zajęcie, 
dotąd 50—60 osób. 

—** RADOSTOWO. (Włamanie). Złodziei. który wła- 
mał się był do mieszkania nauczyciela w Radostowie, został 
$aż wyśledzony i ujęty. Jest nim Anastazy Pepliński z Teze- 
wa, który przed niedawnym czasem zbierał nieprawnie skład- 
ki na rzecz Związku Inwalidów Wojennych. Skradzione 
rzeczy zostały mu odebrane, są one już w Tczewie. 

—** STAROGARD. (Otwarcie linji autobusowej). W 
tych dniach otwarto komunikację autobusową między Tcze- 
wem, Starogardem i Skarszewami. Autobus kursuje w obydwu 
kierunkach po dwa razy na dzień i zatrzymuje się w nastę- 
puiących miejscowościach: Czarlin, Waćmierek, Swarożyn, 
Szpęgawsk, Leśniczówka, Stadnina, Starogard, Kocborowo, 
Linówiec, Skarszewy. Wyjazd ze Tczewa (z dworca) o godz. 
7.50 rano i 13.50 popołudniu, przyjazd do Starogardu o 8.45 
i 14,45., odiazd stąd do Skarszew o 9 i 15, przyjazd do 
Skarszew o 9.25 i 15.25. Ze Skarszew wyjeżdża autobus o 
o 9,35 i 15,35, przyjazd do Starogardu o 10 i 16, odjazd do 
Tczewa o 11 i 17,30, przyjazd do Tczewa o 11,45 i 18,15. 
Ceny jazdy: ze Starogardu do Tczewa 2,50,,do Skarszew 
1,70, do Linówca 0,70, do Kocborowa 0,25 złotych. 

—** CHOJNICE. (Około wyborów do Rady Miejskiej). 
Do Rady Miejskiej miasta Chojnic wybiera się 30 radnych. 
Listy kandydatów wręczone muszą być najpóźniej do dnia 
7-g0 września na ręce Komisii Wyborczej, której przewodni- 
czącym jest sędzia p. dr. Grzęski. Wybory odbędą się w 
niedzielę, dnia 4-go października. Miasto podzielone zostało 
na 5 obwodów głosowania. Dotychczas walka wyborcza w 


całej pełni nie zawrzała, prowadzi się jednak silną pozakuli- 


sową agitację z poszczególnych obozów.  Skonsolidowanie 
oolskich sił zaleca się przedewszystkiem ze względu na sto- 
sunkowo liczną frakcję Niemców, którzy odgrywać będą rolę 
języczka u wagi, jeżeli absolutnej większości nie uzyskają 
par'ie połskie (wyłączając partie skrajnie lewicowe, które 
dotychczas zasadniczą obstrukcję uprawiały). (c) 

— („Wspaniałomyśiny* złodziej.) Pewien zamiejscowy 
obywatel, przybywszy: w ub. sobotę do Chojnic, postawił 
swój rower, niczego złego nie przewidując, przy thodniku, 
Sum zaś wstąpił do pobliskiego składu wyrobów  tytonio= 
wych. Gdy po załatwieniu zakupów wrócił, ku swemu nie- 
małemu zdziwieniu stwierdził, że rower znikł bez śladu. Co 
„chu pobiegł do komisarjatu policji, zameldować kradzież. 
Wysłano na miejsce kradzieży w towarzystwie poszkodowa- 
nego obywatela jednego posterunkowego i oto: ku większemu 
łeszcze zdumieniu, zastali rower na staram miejsca. Do ro- 
weru zaczepiona była kartka z napisem, iż „wspaniało:nyślny 
złodziej, widząc poprzednio zakłopotanie właścicicia, odstę- 
puje od pierwotnego swego zamiaru, lecz upomina, aby na 
przyszły raz nieostrożneścią swoja nie przystużył się innym, 
mniej „szlachetnym* kolegom po fachu“, (c) 

—** KOSOBUDY, pow. chojnicki. Tutejszy nauczyciel i 
kierownik Szkoły pow. p. Lewandowski na własne życzenie 
oruszcza stanowisko. udając się jako nauczyciel do państwo- 
wej szkoły przemysłu ludowego w Kościerzynie. Pan Le- 
wandowski przysłużył się wielce tut. i okolicznej ludności 
zaprowadzenieni dawno iuż zapomnianej sztuki ludowej. na- 
pczaląc młodzież pozsszkolną bezinteresownie starokaszub- 
skich haitów, rzeźb drzewnych itd. Na miejsce p. L. przy- 
Beż upa CE szkoły nauczyciel i kierownik szkoły p. Ma- 

kipi Maen w powiecie chcjnickim. (c) 
W ubic )ROWĄ pod Wieluniem, pow. chcjn. (Pożar lasu) 

ubiegłą niedzielę Powstał tu z dotychczas niestwierdzo: 
nvch Przyczyn pożar | ce $ E y i i kie: a" è T 
50 nitoy „lasu, który zniszczył obszar ieśny około 

pan (10  kilkugodziunych mozolnych  usiłowaniach, 
w których udział brat lud SEAR zdhi że. RE 
». Sm zny. zdołano pożar zlokali- 
zować. Szkody wyrządzone są znaczne (e) 

-** JEZEJ (Spoóp. n, niike e” ka 
państwowa projektuje Bzna pijaków). Tutejsza Po LG 
KiS Foai Bie ma noc, dpo ografowanie wszystkich pijaków, 
Nówiadó wa iko j à wytrzeźwienia, osadza w areszcie. 

à « CO się stanie z temi fotografiami: czy 
idek publiczny (byłoby to naiskutecz- 


heda wystawione na w 
Rze p ” i 
niejsze!.) czy też tylko przedstawione amatorcm alkoholu po 


ich wytrzeżwienin? 
bę (Utonięcie). Utonął podczas kąpieli w Wiśle 11-letni 
apoleon Wierzba. Pomimo, że wypadek postrzeżono na- 


tychmiast. i kilku marynarzy nurkowało za topielcem, do- 
tàd nie udało się zwłok odnaleźć. 


Z całej Polski. 


—* BYDGOSZCZ. (Statystyka frckwencjł teatralnej) Ka- 
ła Teatru ‘Miejskiego w sezonie 1924/25 sprzedała ogółem 
46257 biletów, czyli że dziennie frekwencia wvnosiła przecięt- 
Mie 155 osób. co stanowi niespełna 0,14 proc. ludności miasta. 

W porównaniu z rokiem ubiegłym dzienną frekwencię wy 


yala cyfra 0.25 proc. ludności miasta, Wedle miesięcy to 


wyższą frekwencię aniżeli przeciętną wykazwią miesiące zi- 
owe i miesiąc lipiec. 
-—* INOWROCŁAW. (Śmierć wskutek przejechania Sa- 
Mochodem.) W dniu 22 bm. przejechany został samochodem 
*zosie Inowrocław-Mątwy pomiędzy iechowiczkami a 
“rzynem 2l-letni Józef Ciankicwicz, pomocnik obuwniczy, 


Kol, tony u p. Zalewskiego, Rynek. Skutek hy? okropny. 
a 


: bie w dwóch miejscach głowę. Właściciel samochodu 
nieiaktoggiKawetki z Torunia nie uważał jednak za stosowne 
zahrać :pratyję bezprzytoimnego J. C. do szpitala powiatowego. 
mimo. ka Powrócił do miasta, by o wypadku tym zawiadomić 
miejscową policję. Wskutek takiego nieludzkiego postępku. 
ranny 4 W rowie, w którym go J, K. złożył prawie 
półtore! ROCZ. aż zaalarmowane pczctowie zabrało nicszczę- 
śliwego do Szpitala, gdzie w gedzinę potem zmarł wśród o- 
kropnych boleści. 

—* POZNAŃ, (Fałszywy lekarz i maior.) W tutejszym 
sądzie karnym zapadł wczoraj wyrok, skazujący rzekomego 
majora i doktora Markuna ną 14 miesięcy więzienia. Markun 
używał nieprawnie tytułu doktora i zapomocą fałszywych do- 
kumentów ułatwił sobie wejście do wojska polskiego, gdzie 
został mianowany majorem. Wszystko to przed kilku tygod- 
miami wyszło na jaw, poczem Markuną aresztowano. Fpilo- 
ziem sprawy jest niniejszy wyrok i wydalenie Markuna z 

; "vy +. = 


„ wojska polskiego, weń 


GŁOS PO MORSKI 


Wiadomości z Torunia. 


— Echa aresztowania Gogolina. Niedawno temu donosi- 
liśmy o aresztowaniu dzierżawcy hotelu pod 3 koronami za 
rzekome fałszywe bankructwo. P. Gogolin po kilku dniach 
został zwolnicny z aresztu, gdyż iak się okazało, nie było 
powodów do obawy przed ucieczką. Głównym jednak po- 
wodem wypuszczenia p. Gogolina były jego zeznania, z któ- 
rych wynika, że doprowadzili go do bankructwa znani na 
bruku toruńskim lichwiarze pieniężni, w których szpony do- 
stał się podczas kryzysu finansowego. Nazwiska tych li- 
chwiarzy narazie nie ogłaszamy, gdyż każdy zaintersowany 
zna te oseby. Ostrzegamy jednak obywatelstwo przed za- 
dłużaniem się u takich pijawek w ludzkiem ciele, gdyż nie- 
jeden nawet naisolidniej postawiony przedsiębiorca doprowa- 
dzeny został przez nich do ruiny. à 

— Remont domu przy ulicy ŻeglarSkiej — róg Star. Ryn- 
ku zakupionego przez spółkę z p. Szwiecem na czele, ma 
się. ku końcowi. Nabrawszy prawdziwie nowoczesnego wy- 
gladu dzięki otynkowaniu, gmach ten obecnie stanowi ozdobę 
wspomnianego 1arożnika. Roboty wykonała firma Pachull 
— budowniczy. Spodziewamy się, że i wnętrze, szczególnie 
parter zostanie jaknajrychlcj wykończony, to dopiero wła- 
ściwy sprawi efekt. 

— Strzelania úla oliccrów rezerwy, Donoszą nam, że 
co niedzielę o godz. 2-ej popołudniu odbywają się na strzel- 
nicy Bol. Chrobrego za lotniskiem ostre strzelania dla pp. 
olicerów rezerwy. Dotychczas niestety niewielu członków 
koła brało udział. Należy się spodziewać, że w związku z 
mająceni się cdbyć w Krakowie zawodami strzeleckiemii, 
ruch strzelecki we wszystkich stowarzyszeniach przySsposo- 
bienia rezerw ożywi się. 

— Nowi wiaścicicje Astorii proszą nas o zaznaczenie, że 
poza obiadami, wydają codziennie także specjalną kolację, 
którą podaje się w trzech daniach od godziny 6-tei do 1-szcj 


w okolicy Grudziądza, punkt handlo- 
wy doskonały, obok dwie duże wioski, 


r e e 
GOŚCINIEC w pobliżu kilka tysięcy wojska. składa 


się z dwuch masywnych domów, urządzenie restauracji 


własne sala do zabaw, ogród owocowy, ziemi 4 morg. 
i I morga lasu starodrzew., piękna i zdrowa okolica, duża 
ilość posoji do dyspozycji, ułatwia założenie miejsca 
letniskon ego, hipoteka nieoznaczona. Cena 11.000 złotych, 
wpłata według umowy. Wlaściciel: KORU:., ul. Byd- 
goska nr. 42. II piętro lewo. 


— (Katolicki Związek Polek.) Dnia 9 i 10 września na 
szli Biblioteki Uniwersyteckiej cdLedzie się Zjazd Delegowa- 
nych Katolickiego Związku Pelek. W programie obok kwestii 
czysto organizacyjnych wykłady na temat ważnych aktual- 
nych zagadnień kobiecych i uarodowych, Niewątpliwie prócz 
członków stowarzyszeń do Związku należacych zainteresują 
się Zjazdem i szersze koła inteligencii obojga płci. 

--* KATOWICE. (Odpust w Boguszowicach.) W niedzie- 
lę, dnia 16 sierenia parafia Boguszowicka obchodziła swój do- 
roczny odpust św. Wawrzyńca. 

—*% LUBLIN. (Zgen Karola Namysłowskiego.) W majątku 
rodzinnym Clłomęciskach Szlacheckich zmarł 21 sierpnia Ka- 
rol Namysłowski, twórca orkiestry chłopskiej, występującej 
pod nazwą orkiestry Namysłowskiego. 

—* ŁÓDŹ. (Kanalizacja.) Od lipca rb. wydział kanalizacji 
i wodociagów w Łodzi wykonał już plany kanałów dla sze- 
regu ulic. Ukończono również całkowicie trasę wodzciągu 
od Tomaszowa do Łodzi i przystąpiono do ostatecznego opra- 
cowania planu wywłaszczeniowego. 

—* ŁUCK. (Defraudacja.) W Łucku władze dokonały re- 
wizii w kasie więzienncj. Rewizia wykazała defraudacie na 
sumę 0500 zł. dokonał jej naczelnik więzienia łuckiego, 4yg- 
munt Stempkowski, który zbiegł. 

—* OTWOCK. (Nowa szosa do Lublina. — Budowa szko- 
ły.) Otwock obchodzi: w tych dniach dwie vroczvstości: ot- 
warcie nviyej szosy do Lublina i poświęcenie kamienia wg- 
gielnego pod fadowę szkoiy powszechnej. Poświęcenia do- 
kona! prebąszzz ks. Wolski przy liczny a udziale reprezentan- 
tów władr z wizewojew .Gą warszawska Berzkewiizem na 
zele, Nowa sz'sa, łącząc, Otwock z Lublinem. ma 70 kia 
długości; koszt budowy wyniósł 200 tysięcy złotych. Szkoła 
powszechna pomieści 1200 dzieci. Budowa jej potrwa 2 lata. 


—-* KRAKÓW. (Dem wypoczynkowy dla dziennikarzy.) 
Syndykat dziennikarzy krakowskich od dłuższego już czasu 
czynił starania w kierunku uzyskania w miejscowości zaro- 
wotnej własnego domu wypoczynkowego, z którego mogliby 
korzystać dziennikarze po calorocznej, wyczerpującej pracy 
zawodowej. Zabiegi te zestały obecnie zakończone pomyśl- 
nie. Z kilku propozycyj, jakie prezydjum Syndykatu krakow- 
skiego otrzymało, wybór padł na Maków, na południowym 
stoku Łysej Góry. Po zakończeniu formalności, związanych 
z nabyciem gruntu, Syndykat przystąpi do prac przygotowaw 
czycii. Niewątpliwie w niedalekiej przyszłości stok Łysej Góry 
zamieni się w uroczy zakatek wypoczynkowy, z którego ko- 
rzystać będą mozli dziennikarze. Spodziewać się należy, że 
przy poparciu czynników miarodainych, plan, podiety przez 
Syndykat dziennikarzy krakowskich, doczeka się szybkiej 
realizacji. 
PAMIĘTNIK JACKIE COOGANA. 

W Lipsku ukazala się książka, której powodzenie jest za- 
pewnione. Jest to pad tytułem „Droga de sławy* — pa- 
miętnik Jackie Coogana. Oto parę wyiątków z dziennika 
młodocianego króla ekranu: 

„Byłem już w trzech kraiach europeiskich — w Anglii, 
Franzji i Niemczech. Nie widzę między niemi żadnej różnicy, 
przynajmniej co do języka: wszędzie tłum krzyczy coś nic- 


zrozumiałego. a jedyne slowo zrozumiałe to „Jackie“, które 
już dawno znam. 


Czy są w. tych krajach parki, rynki, pomniki, kościoły, 
nie wiem. widzę tylko egzaltowane tłumy kobiet i mężczyzn, 
które chwytają mnie za ręce, a jak się uda, przyciskają do 
piersi. Zasłaniają mi oni wszystko. Przywykłem  odróż- 
niać ludzi po zapachu, Francuzi vachną +-» perfumami i kwia- 


EO O A r W 


wieczorem. Z dotychczasowej licznej frekwencji wniosko- 
wać można, że całe zastępy pierwszorzędnej klijenteli są 
zadowolone co do jakości jak j ceny za podane potrawy. Wo- 
góle kuchnia Astorii w pełnem tego słowa znaczeniu zasłu= 
guje na polecenie. 

— Zmiana firmy. Znaną w Toruniu firmę księgarską 
„Tow. Ignir'* wykupili Bracia Bażańscy i zamierzają ją na- 
dal prowadzić pod firmą „Ziednoczone Księgarnie na Pomorzu 
Bydgoszcz — Grudziadz — Toruń“. Nowemu przedsiębior 
stwu życzymy po staropolsku „Szczęść Boże!“ 

— Wzrost liczby przestępstw wśród kobiet. W ostatnim 
czasie kronika policyjna notuje coraz częściej przestępstwa, 
popełniane we większej części przez młodociane kobiety. Nie 
mówiąc już o uprawianie nierządu, co można zaliczyć do je- 
dnej z największych plag toruńskich, coraz częściej słyszy 
się o popełnianych przez kobiety kradzieżach. Trudno wy- 
tłumaczyć dzisiaj z jakiej przyczyny wzrosła przestępczość 
wśród kobiet w ostatnim czasie, W każdym razie należałoby 
chwycić sie szybko środków radykalnych, dopóty jeszcze nie 
jest za późno. Kobiety, wałęsające się, a nie mające przy- 
tułku, należałoby natychmiast umieszczać w odpowiednich za- 
kładach i przez troskliwą opiekę wykierować na prawą drogę 
życia. 

— Ciężkie i smulne życie oslodzić sobie chciał woźnica 
firmy „Cieszyński“ Iiurtownia kolonialna. Ponieważ dawki 
cukru, które na ten cel zabłerał do domu, firmie jednak wy» 
dawały się zbyt wielkiemi, doniosła ona o tem policji, która 
amatora oczywiście wnet osadziła za kratki, gdzie pędzić bę- 
dzie żywot jeszcze więcej słodki gdyż bez pracy i kłopotów. 

— Kronika policyjna, Dnia 25 bm. aresztowano, wzgl 
tymczasowo przytrzymana 2 osoby za kradzież, 1 podejrzaną 
o nierząd, 2 za uraz cielesny, 1 za nierząd zarobkowy, 2 pi- 
jaków i 2 włóczęgów. Przestępstw zgłoszono 1. Wykryto 
2 przestępstwa. Raportów spisano razem 4. 


140 MAJATKOW 


kamienic, fabryk, interesów do sprzedania 
zawiera sierpniowy miesięcznik „Peses'onat“. 


Cena numeru | zł. :-: Egzemplarze wysyła 
Administracja w Toruniu, ul Szeroka 32. 


Żądać w kioskach i na dworcach! 


tami. Anglicy zlekka końmi i siodłem. A jeżeli obeimują- 
cego mnie pana czuć piwem. tytuniem i mydłem — to wiem, 
że to Niemiec i mówię doń: „Danke sehr“. Pocałunki An- 
gielek były dotkliwe: maią one tyle kości, a tak mało ciała. 
We Francii przez cały dzień miałem od pocałunków po- 
madkę, puder i róż na twarzy. Niemki wśród pocałunków 
deklamują wiersze, których nie rozumiem i ciiarowują na- 
wpół zwiednięte kwiaty. Kicdy pewnej HFrancuzce, która mł 
bardzo dokuczyła, poradziłem. żeby zachowa!a swoje całusy, 
dla własnego synka, roześmiała się i zawołała: „O jakiś ty 
naiwny“. Tatuś mi wytłumaczył, że Francuzki nie miewają 
dzieci, ale mają ładną figurę. 

Dawno umarłbym na cholerę, gdybym miusiił zjadać lep- 
kie cukierki, które mi ofiarowano. Do śmierci nie zdążyłbym 
podpisać wszystkich albumów i książek, które mi przynoe 
szeno. Wśród rozsądnych podarunków, które cirzymalem, są 
— zeppelin, koń, pianino, automatyczne Bechsteina, samo- 
chód z kuchnią i telefonem, bilet bezpłatńy do tramwaju ber- 
lińskiego, fotel bujający, komoda i portret sędziwej damy. 

Oprócz tego otrzymałem 17 propozycii 'nałżeńskich od 
osób bogatych i niezliczoną ilość od osób biednych. Wszyste 
kie te panie chcą zostać za mojem pośrednictwem kino - ar- 
tystkami. QOicicc odpowiada na to wszystko okślnikiem., w 
którym dziękuje za honor i prosi o cierpliwość w ciągu 15 
do 20 lat. 

Wczoraj robiono ze mną 500-tny wywiad, Orciec zlek» 
ka pomieszał nazwiska i pytania į odpowiedział za mnie, że 
mój ulubiony wódz — to Einstein, a ukochany poeta -— Nas 
poleon, zaś z filozoiji najbardziej lubię -— teorię todów po- 
zioiakowych. 

Co się tyczy soda - whiski i przyszłeści komunizmu, to 
komunizmu nie pijam, a soda - whiski jest ua całym świecie 
rozpowszechniona. 120 reporterów, goniąc się wzajemnie ł 
boksując, pobiegło na stącję telegraficzną aby te oświadcze» 
nia przesłać do Ameryki. Jak przyjemnie jest uświadamiać 
sobie, że miliony ludzi są głupsze jeszcze od tych odpowie- 
dzi. Z Europy wywiozłem wstręt do cukierków į pocałunków 
i nic wiecej.“ 


Telefon 323 
przyjmuje: 
ogłoszenia, druki, zamówienia, abona- 


Telefon 328 


ment itp. na warunkach zwykłych. 


Rozsprzedaż Głosu Pomorskiego 
EK” codziennie wieczorem "a 


Drukarnia Pomorska Tow. Akc., Grudziądz. 
Redaktor odpowiedzialny; Jerzy Kruszewski, 


Wa” "akty 


CIEKU" SMD POPOWE: mę: 
orońeów. prywalnych 


sz] = „ AOSE 4 OCZ! 
Licytacja sądowa. i m 
W czwartek, dnia 27 sierpnia rb. LĄ (M 
o godz. 10-tej przed poł. sprzedaję w NŃtrze- 
mięcinie restauracja w drodze licytacji sądo- 
wej najwięcej dającemu 50 krzeseł ogrodowych. 
Rostkowski, kom. sądowy 


Ry 
d > 
z 


Jari i : ? A 
s a-a R 
CELETTE ELLLILEE] 2. 
y ę..22.0000 ę...2000090903000000800 LĄ 


w Grudziądzu, Kościuszki 2, II ptr. 
zalatwia prócz ogłoszonych już 
czypności również wszelkie rekla- 
macje i informacje w sprawach © 
Iaolejewo-Ceinyeina 
za nader umiarkowaną prowizją, 


42. Polska Państwowa Loteria Klasowa! 


Ciągnienie I. kl. 14-go i 15-go października br. 
Główna wygrana w 5-tej kl. ewetl. z premją 


409.000,00 ziotych, 


3 po 25 000,— zł 

1 „ 20.000,— 

8 ., 15000,— ,. 

AIRO 

20 e Oa 

po 30.000— ,, 30 „ 3.000,— , 
itd, itd. 


2 y 

itd 
Pozatom jest niezliczona moc większych i 
| 
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Kupuję każdą ilość 


żyła, pszenicy, owsa 


m lęczmienia | grochu 


IW. WYRYMA - ulica Pańska mr, 17 


Dwutygodnik ten jako organ czołowych instytucji związków 
gospodarczych Górnego Sląska i jedyne czasopismo go- 
spodarcze. zamieszcza całokształt źródłowych informacji 
o przemyśle i rynkach, tak polskich jak i międzynarodowych. 


W mi ma 
zamieszczone ogłoszenie dotrze do każdego kupca i przemy- 
słowca, tak w Polsce jak i zagranicą (wychodzi oddzielnie w wy- 
daniu polskiem i niemieckiem). Dowodem skuteczności tychże 


najobszerniejszy z polskich pism fachowych dział ogłoszeniowy. 


« | premia po 250.000— zł. 
„  po150.000,— ,, 
po 100.000,— ,„ 
po 50090,— , 
po 40.000,— ,, 


A 


SPÓLNIAA 


czynnego, lub cichego z kapitelom 20 do 
50.000 zł, celem przejęcia wielsiej dobrze 
zaprowadzonej hurtowni w większem mie- 
| ście Pomorza. Wielki zysk zapewnicny. 

Mieszkanie 5 pokoj. zarsz wolne. Ofer- 


rv 


Poszukuję W 


: i of i i inistracja 
małe (szych wygranych. Na 66.000 losów pada Zeszyty okazowe i oferty na żądanie wysyła bezpłatnie admini j 


w pięciu klasach 32500 wygranych. 
Wiec co drngi los wygrywa! 


Grający nie ponosi prawie Żadnego ryzyka. 
Setkom ludzi przynosi los loteryjny rok rocz- 


20402023000000033000000000000002300000020000iE< . :+:.020:00209,09 
... ..* 
.. ..444432044344005000500040053000354605500005005-430300350044 


n.e bogactwo. dobrobyt i szozęście. Każdy 


gracz otrzyma po ciągnieniach 1, 2, 3, 4. i b 


: f , j . pod „.tłspóimość do PAR, ZREN NAS SZ po 

kl, urzęcową tabelkę nadesłaną. Loterja Pan- RU CA: ; A AE we WARĘT NZ ACRE A 

stwowa zawiera jeszcze dotąd niewidziane Bydzoszez, Dworcowa 72, 3501 i 
szensy wygrywania. Za wygrane będzie na- Mat En E EE ETIN A EE SE S 


tychmisst po ciągnieqiu pod gwarancją Pañ- 


stwa Polskiego wypłacona olbrzymia suma a ae a ZA Plac 23 Stycznia nr. 23 JACOBSON | Ę Pos. zF 
razem: Ą Dyrekcja Zjednoczonych Fentrów Bydgoszcz K i plomby od 2,— zì E osady § 
M Toruń-Grudziądz podaje do wiadomości, że wyłączne pra- Ki EB Y Meta wizy L pierwszo- TRE I 


9.824.000,00 złotych. 
Oiggnienia odbywają się publicznie pod sci- 
slym dozorem w Warszawie. Uprasza s'ę 
ogłoszenie to wyciąć i przechować i takowe 
znajomym, przyjaciołom pp. pokazać i na 
szczęście fortuny zwrócić uwagę. Nie za- 
pieć.bujcie przeto świetnej okazji możliwości 
wybudowania fundamentu swego Szczęścia. 


Szuliasz szczęścia ? Zgłoś się natychmiast! 
Cena losów do każdej klasy: 


wo na wydanie 


WIELKIEGO PROGRAMU 
na rok 1925/26 udzieliliśmy firmie „PAR“, Polska Ageacja Rekla- $ 
my, Oddział w Toruniu. 

Zadna inua firma reklar.owa niema udzielonego zezwolenia KA 
umieszczania w swych wydawnictwach ścisle ulożoaego programu $ 
M i wydanego przez Dyrekcję Zjednoczonych Teatrów oraz zhbiera- R 
nia reklam i ogłoszeń do programu Zjednoczonych Teatrów ra 


k 1925/26, - Pf Ah a ai 
= le yrekcja Ziednoczonych Teatrów Mie stich Ę 


Poszaku'ę i 
zajęcia dla 30—30 ludzi 
przy wybieran. ziemniaków 
1 buraków. Piotrowski. 
p.adr Pusobski. Warlubie, 
p. Swiecie e 355) 


na odplate  rzędnem wykonaniu. 


BM żółte plamy, opaleni- 
pm Ę Z0ę usuwa pod gwa- 


Kobieta 


do posług może się zgło- 
sić ul. Sienkiewicza 39, 


rancją aptekarza Jana 
Gadebhuscha Axela 
krem od piegów V/2 si. 
1.50 zi, Y/, sł, 3.— zł, 


4 40,—, 1/2 20,—, Ya 10,— złotych. 
Rolektura Loterji Państwowej 
Starogard, Pomorze. 3659 
Lekeje w Szkole Handlowej 
ina kursach wieczornych 
Zw. Tow. Kupieckich na Pomorzu 


rozpoczną się we wtorek, dnia 1 wrze- || 


gnia rb. Zapisy nowych kandydatów do Ikl. 


Szkoły oraz na kursy wieczorne w kaace!arji 


Szkoły ul. Klasztorna 5, O ptr. codziennie È 


z domcstwem, obszernymi magazynami, to- 
warem, kompletnem urządzeniem, zaraz lub 
później do sprzedania lab wynajęcia. Do 


| do,PAR*, Bydgoszcz, Dworcowa 72, [3804 


B 


S. 


(przesyłka polecona 38 gr.) 


zajmujące i pożytecz 


sylki poleconej. Za zaliczeniem 30 gr więcej. 


z Pierwszcrzędny 
Kwartet 
salonowy 


, walnę ol 15.5, luh t. 10. br. 


Zgłosrema rod „Kwaurtet* 
ao Gecerzlnej Ekspedycji 


Narzędzia kowalskie 


natychmiast do sprzedania 
JÓZEFA RADZIMIŃSKA 


Rower męski i aparat 
fotograf.tanionasprzed. 
ZgłŁ Mickiewicza 2, II, 


M 0 


Axela mydło 1 kawałek 0.75 zł, 3 kawalki 

2— z. W Grudziądzu do nabycia: w 

drogeriach pp. D. Klimka, Hanczewskie- 

go, Majew skiego, A. Kotlengi, W. Beckera 
i Atrome.ta. 


3 ptr., wśród m'asta, na 
Pomorzu, wielkim ogro- 
dem i fabryką netychm. 
lub później do sprzeda- 


szkolnych przyj. 


Uczni 


mę a 
Staranna i troskliwa o- 


na stancję. 


Pokoju 


z utrzymaniem poszukują 


JI ptr. l. Zgł. od 4—7 


5 


Przybiegi wilk (suka 


odebrać za zwrotem ko- 
sztów — $.kola Dragass 


Sztandary 


Bzylier-Szkolnik, Piękna 25-8 


przejęcia urządzenia i towaru potrzebne ca. | Powyższe książki nabyć można bezpośrednio w wy- Grudziadz, Chelmihska |pieka pod każdym wzię- nagi PISMY 
58.600 zł. Warunki spłaty dogodne. dawnictwie Drukarni Pomorskiej za poprzedniem Kosz. Bwiętopałka,blok 1954 | dem, Zgł. skład cukier- ieg wyrzuty 
Oferty uprasza się pod „Hiurtk ol nadesłaniem należności włącznie kosztów prze- ków, ulica Mickiewicza 4 usuwa 


BENEGNINA 
znany i wypróbowany 
środek do odświeżania 
i wydelikacenia cery 
wyrobu Mg Jana 


p Drukarnia Pomorska z obszeroy i pea 
Rutyrowana BUCHALTERKA |] | aa rga wadane mai | Dom isee Sia taies cze | Ietapdiaietien 


Grudziądz, Ryner zt 


s kilkoletoią praktyką,obeznana dokładnie z książ- 
kowością kupięcką, prowadzeniem żurnalu ame- 
rykańskiego, zestawieniem bilansów, biegła w ra- 


ZE UDZIAD Z (Pom.) Groblowa SA 


nadający się nahurtow- 
nię lub fabrykę, z wol- 


od 1 września br. w do- 
mu, gdzie miałby zape- 
wnioną rodzicielską opie- 


chunkach 1 korespondencji, pisze również na nem mieszkaniem, zaraz | kę i pomoce w nauce, do Ogłaszajcie 
maszynie „Adler'a” władająca językiem polskim na korzystnych warun” | zdania egzaminu w za- Gł i 
kach do sprzed, Oferty | kresie sześciu klas. Oferty w osie 


i niemieckim w słowie i RE poszukuje posady 
m dniem l-go września Mb później najchętniej 
w Grudziądzu, Oferty do Głosu Pom. nr. 3565p 


e z E | |= awie dl iązkó 
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